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KURIER
Dnia 18 Gzerwca 1870. Sobota. Dnia li (18) Gzerwca 1870.

R ano c iep ła  st: 15, w połud. c. st: 23 
Wysokość wody st: 2 e. 8 (Ubyw*

Stan barometru: 
na pogodę

[Jutro, ŚŚ. Gerwazego i Protazego. 
Przybyło d godz: 9 m. 5 | p 0jnt:, ŚS. Sylwerjusza i Florent:

Prenumerata K nrjera W arszaw sk iego w ynosi: w W arszaw ie  roczn ie rs. 4 kop. 8 0 , pó łroczn ie rs. 2 kop. 40, kw ar­
ta ln ie  rs. i kop. 2 0 ; m ies ięczn ie  kop. 40; za od n oszen ie do dom u dop łaca się  kop. 5 na m iesiąc. N um er pojedynczy  
w Kantorze R edakcji kop. 5. Sin prowincji i w Cesarstwie w ynosi roczn ie Rs. 8; (w tem  m ieści s ię  już op łata  
p ocztow a za p rzesy łk ę  kop. 96, oraz Ea opakow anie i E k sp ed ycję  Rs. 2 kop. 24); prenum erata przyjm uje się  rocznie, p ó ł­
rocznie i kw artalnie.

A d res R edakcji „ K u rje ra  W arszaw sk ieg o " , P lac  T eatralny* N° 4-73c., dom W . L. Zabłockiej.

W I m i e n i u  N a j j a ś n i e j s z e g o  
ALEXANDRA II,

C e s a r z a  i  S a m o w ł a d z c y  W s z e c h  R o s s j i , 
K r ó l a  P o l s k i e g o ,

W i e l k i e g o  K s i ę c i a  F i n l a n d z k i e g o , 
etc., etc., etc.,

Komitet Urządzający w Krókstwie Polakiem.
W wykonaniu Najwyższego rozkazu z dnia 7 Maja 

r. b. o przemianowaniu miasta Tarnogroda na osadę, 
Komitetet Urządzający postanowił i stanowi:

1, miasto Tarnogród, w powiecie biłgorajskim, gu- 
bernji lubelskiej zamienić na osadę i utworzyć w niej 
samoistny zarząd gminy na zasadach: Najwyższego 
Ukazu z dnia 19 lutego 1864 roku:

i 2, Wykonanie niniejszego postanowienia, które 
w Dzienniku Praw zamieszczone być ma, wkłada 
się na Członka Zawiadującego czynnościami Komi­
tetu.

Działo się w Warszawie na 348 posiedzeniu, dnia 
15 (27) maja 1870 r.

Namiestnik w Królestwie, 
Jenerał-Feldmarszałek, (podp.) Hr. Berg. 
Członek czasowo zawiadujący czynnościami 

Komitetu Urządzającego, 
(podp:) Trubnikow.

________ ________ (Dz. Warsz.)

— Kommissja Rządowa Sprawiedliwości ogłasza, iż 
Komitet Urządzający w Królestwie Polskiem na 345 
posiedzeniu w d. 7 (19) kwietnia r. b. odbytem, da­
rowiznę summy rs. 500 w listach likwidacyjnych, na 
rzecz szpitala Sgo Jana w Lipnie przez Włodzimierza 
Konigowskiego właciciela dóbr Płomiany, aktem urzę­
dowym w d. 21 lutego (4 marca) 1868 r. sporządzo­
nym i należycie zaakceptowanym, uczynione w myśl 
Art. 910 K. C., z zachowaniem praw osób trzecich i 
pod warunkami w akcie darowizny oznaczonemi za­
twierdził. (D. W.)

Kasta Ó tzczędnoici M iasta W arszaw y, z kantorem  p o ­
m ocniczym  w gm achu szkolnym  za  k ościo łem  św. A leksan ­
dra przy A lei B elw ederskiej p om ieszczonym , w tygodniu  u- 
Płyaionym  do dnia  31 m aja (12  czerw ca) r. b. w łącznie, wydała  
k sią że czek  now ych 6 2 , na k tóre, tud zież na daw niejsze  
W 404 w nioskach , z łożon o  rub. sr. 8 ,064 kop. 5 5. N a  ż ą ­
danie i o i  u czestn ik ów  (prócz p rocentu  rsr. 5 4 kop. 49  n a­
leżn ego  za rok b ieżący  od ca łk ow itych  odbiorów) w yp łaciła  
*•> 6 ,250  kop. 5 — i u m orzyła  k sią żeczek  42; przeto  u- 
<B*ostm ków  20,445 posiada k a p ita ł rsr. 762 ,388  kp. 4 3 '/.

(D. W ar.)
------------ o o o o g o c o o

— Jutro niedziela druga po Zielonych Świątkach, 
Ewangelja Śta u Łukasza Śgo w rozdziale XIV-tym: 
O wezwaniu na wielką wieczerzę.

=  W dniu jutrzejszym, proceśsje Bożego Ciała, od­
będą się przed południem z kościołów: Ś ;o  Krzyża 
na placu Kopernika; Panny Marji na Nowem-Mięście; 
u Śgo Karola Boromeusza, na Powązkach po cmenta­
rzu, Loretańskiego ną Pradze, Śgo Jacka przy ulicy 
Freta, Śtej Barbary przy ulicy Nowogrodzkiej, Sgo 
Karola Boromeusza przy ulicy Chłodnej.

=s Jutro, w kościele Śgo Ducha, przy rogu ulic 
Freta i Długiej, przypada konkluzja Odpustu rozpo­
czętego w zeszłą niedzielę do Śgo Antoniego.

— Jutro, w kościele Panny Marji Łaskawej, przy 
ulicy Ś. Jana, obok Katedry, wykonane zostanie w cza­
sie Summy „O Salutaris“ , Śpiew z towarzyszeniem 
organu, ułożony przez K. Millera.

— W kościele w Miedniewicach, za Rudą Guzow- 
ską, w ubiegłe święta Zesłanią Ducha Sgo, odbyło się 
40-godzinne nabożeństwo, na którem znajdowało się 
około pięciu tysięcy pobożnie zebranego ludu z okolic. 
Szanowni kapłani w liczbie 15 tu pospieszyli także 
z sąsiednich parafji z pomocą religijną.—W tymże ko­
ściele w uroczystość ŚŚ. Trójcy obchodzonym był od­
pust, w czasie którego celebrował summę nowo wy- 
święcony kapłan Franciszek Masłowićz.___________

— R — Wystawa obrazów znów zyskała kilka no­
wych objawów artystycznego ruchu. P. Muller nade­
słał portret damy, odznaczający się temiż samemi za­
letami, które widnieją i w innych pracach tego arty­
sty. Poprawność rysunku i żywość a naturalność ko­
lorytu, podnosi tu jeszcze niewymuszony i swobodny 
układ draperji. Czy portret celuje podobieństwem, 
nie wiemy, ale zdaje się, że wydatnieje w' nim odcień 
charakteru osoby, którą prztdstawia, — a który po­
chwycić i w rysach twarzy oddać, zadaniem jest por­
trecisty. # . *

„Cicha modlitwa" Tegazza, nosi na s>bie wszystkie 
cechy estetycznego wdzięku i prawdy, z czego się ła ­
two domyśleć, źe o nienaturalne a naciągane efekta 
twórca obrazka się nie ubiegał.

W chwili, w której babka kościelna dzwoni klucza­
mi by uprzedzić wiernych, że kościół zamknąć nale­
ży,’jakaś młoda kobieta klęczy u stopni ołtarza, zato­
piona w cichej modlitwie. Cisza w około, świątynia 
pusta.... nikt nie słucha, nie patrzy, jeden Bóg w nie­
bie....



Rysunek tu drobnostkowo a wybornie wykończony, 
może tylko ręka babki kościelnej nieco zasztywno 
wstrząsa kluczami. Postać modlącej się kobiety peł­
na prostoty, wdzięczna, otoczenie uroczystością owia­
ne, a wszystko podpatrzone w naturze, prawdziwe, 
swojskie. * * *

Niewierny, czy „Juljusza Słowackiego w Egipcie" 
p. Dylczyńskiego zaliczyć do portretów, czy do rodza­
jowych obrazów.

Jako portret, nie odpowiada wymaganym warun­
kom; postać główna obrazu nie jest w nim dominują­
cą kreacją, dla której otoczenie jest tłem i nadto ni- 
czem więcej. Na rodzajowy obrazek postać Juljusza 
zanadto ujawnia się tu samoistnie, zamało wnika 
w świat otaczający.

Twarz poety odznacza się podobieństwem, figura 
szlachetnie i wdzięcznie ustawiona— oto jedyne zale­
ty obrazu. Zato brak naturalności w całym pomyśle, 
otoczenie wyrównywające wartości podrzędnych ak- 
cessorjów, mimo starannego wykończenia w szczegó­
łach i w ogólnym rysunku, na niekorzyść obrazu 
przemawiają.

„Utarczka w czasie wojny Chocimskiej" p. Sypniew­
skiego, niepotrzebnie wdziera się do his tory czności 
za pomocą chocimskich wspomnień.

Zwyczajna to utarczka, namalowana żywo, ruchu 
pełna, acz w ugrupowaniu harmonji niemająca,— 
ale to z Chocimem nie ma nic wspólnego.

*  #  *

Z rzeźby przybyłą statuetka (projekt), wyobraża­
jąca ks. Boduena otoczonego podrzutkami (praca p. 
Kucharzewskiego), pomysł pełen właściwej ekspressji, 
acz w statuetce nie zbyt wyraźnej jeszcze, i dwa me- 
daljony p. Steinmanna, efektowne i artystycznie wy­
kończone portrety.

— E — Targi Warszawskie, dnia wczorajszego 
przedstawiały dosyć ożywienia; kupujących spora li­
czba uwijała się od rana pomiędzy licznemi dostawca­
mi, ale czy wszyscy byli zadowoleni to rzecz inna. J e ­
dni bowiem narzekali, że tanio sprzedają, drudzy że 
drogo kupują. Do pierwszych zaliczyć możemy _ i 
sprzedających ryby. Niektórzy z tych radzili sobie 
w ten sposób że na każdym funcie sprzedanym odcina­
li sobie ośm łutów, czyli że zamiast pięciu funtów da­
wali tylko cztery. Niektórzy kupujący po przeważeniu 
ryb w domu, wracali na rynek dla sprostowania po­
dobnego postępowania.

Co do cen to ryby sprzedawano funt karpia i szczu­
paka po 30 kop., lina i karasia po kop. 25, jesiotra 
funt kop. 15, węgorza kop. 20.

Jaj kopę płacono od kop. 60 do 65.
Nabiału było dosyć i płacono funt masła świeżego 

niesolonego od kop. 21 do 25, kwartę śmietany od 
kop. 18 do 21, śmietanki słodkiej kop. 10 do 12, mle­
ka niezbieranego kop. 3£ do 4..

Parę kurcząt od kop. 35 do 60 za spore, za kaczkę 
od kop. 40 do 50, za kapłona kop. 75, za prosię rs: 1 
kop. 50.

Za kopę raków od kop. 75 do rs: 1 kop. 20, za ko­
pę szparagów od kop. 40 do .60, za pęczek kalarepy 
sztuk 18 wielkości jaja gęsiego kop. 12, sałata głowia­
sta sztuka po kop. 1, wiązeczka drobnej marchewki

kop. 10, ogórek duży kop. 7 |,  kwarta strączków gro­
chu kop. 15.

Na placu Krasińskich drzewa dowiezionego znala­
zło się dużo, lecz po cenach dosyć wysokich je odda­
wano. Skutkiem więc tego i tak już niewielka liczbą 
kupujących odchodziła nie znajdując odpowiedniem 
płacenie podobnych cen. Za furę np. szczap brzozo- 
wych żądano rs: 3 kop. 75, za furkę szczap sosnowych 
rs: 2 kop. 85 do rs: 3 kop. 30.

Na Pradze. Targ na pradze odbywał się wczoraj 
pod dobremi wróżbami. Koni dostawiono dosyć dużo 
kupujących przybyło wielu, więc gwarno było na placu 
na którym tylko raz w tydzień odzywa się rżenie 
rumaka.

Faktorzy uwijali się po placu ofiarując każdemu 
swoje usługi, a było komu, liczni bowiem przybysze 
zamiejscy, jedni ofiarowywali swoje koniki do sprzeda­
nia, inni żądali ich dla nabycia, słowem że wszędzie 
było zainteressowanie, a faktor, jeśli ̂  gdzie nie został 
zawezwanym to sam się umiał wcisnąć natrętnie, byle 
tylko wycisnąć... rubelka jednego i drugiego.

Konie trzymały się w cenie średniej jak na obecną 
porę, za parę bowiem niezłych koni bryczkowych 
zdatnych do pociągu płacono od rs: 140 do rs: 160, 
za parę włościańskich płacono od rs: 70 do rs: 90.

Odbyło się także kilką tranzakcji po cenach le­
pszych, gdyż po rs: 200 do 250 za sztukę, lecz umów 
podobnych zawarto tylko kilka.

Na placu rogacizny od rana wystawiono przeszło 
850 wołów przywiezionych lub przypędzonych ze ste­
pów i z kraju. Prawie wszystkie zostały zakupione, 
a ceny dawniejsze silnie się trzymają.

Ną placu wieprzowym pokładły się dla wypoczynku 
karmne wieprze, widocznie utrudzone podróżą, swoją 
tłustością i ciepłem, które już na dobre zaczęło się. 
Rzeźnicy warszawscy zakupywali ten produkt trychi- 
nowy, płacąc za wieprza średniego od rs: 12 do 16, za 
większego od rs: 18 do 25.

Dyrekcja Towarzystwa Kredytoweqo miasta 
Warszawy.

W dalszym ciągu ogłoszenia swego z dnia 2/14 
czerwca 1870 r. Dyrekcja podaje do wiadomości pu­
blicznej, że zażądanemi zostały pożyczki w listach za­
stawnych Towarzystwa, jak następuje: Stefanowska 
M&rja, ulica Zapiecek Nr 119a,5, rs. 23,000; Kozłow­
ska Karolina, ul. Krak.-Przedm., Nr 442, rs. 14,500; 
Orenstein Icyk, ul. Ogrodowa Nr 863, rs. 6,000; Kii- 
ster Rozalja, ul. Długa Nr 555, rs 20,000; Lange 
Judka ul. Śliska Nr 1202, rs. 30,000; Gradomski Le­
on, ul. Nowo-Karmelicka Nr 2375 e, rs. 12,000; Musz­
kat Jenta, uh Nowolipie Nr 2444 a, rs. 8,900; Chyb- 
czyński Marcelli, ul. Zajęcza Nr 2823, rs. 10,000; 
Chybczyński Marcelli, ul. Tamka Nra 2832 i 2825, rs. 
10,000; Krupeccy małżonkowie, ul. Targowa Nr 140 
(Praga), rs. 9,500; Krupeccy małżonkowie, ul. Śto- 
Jerska Nr 1776 a, rs. 46,500; Papi Jan, ul. Marjań- 
ska Nr 1087g, rs. 23,000; Papi Jan, ul. Trębacka Nr 
639, rs. 15,000; Hantke Bernard, ul. Zielna Nr 1417, 
rs. 16,000; Perl małżonkowie, ul. Marszałkowska Nr 
1395, rs. 6,000; Temler Karol i Alexander, ul. Ogro­
dowa Nr 877/8, rs, 15,000; Stern Ludwik, ul. Pawia 
Nra. 23265 i 23575, rs. 15,000; Włodkowska Emilja, 
ul. Miła Nr 2281«, rs. 3,750; Kononowicz Julita i 
Śliwińska Wiktorja, ul. Rybaki Nr 2566, rs. 12,500;



Mijakowska Izabella, ul. Wolska Nra 3,076 i 3104, 
rs. 6,000.— Warszawa d. 5/17 czerwca 1870 r.

—4817— 
BIURO ISFO RM ACW a*

o nędzy w yjątkowej spraw dzonej przez S iostry M iłosierd z ie , 
(u lica  Jasn a  N r 4). 

po leca  m iłosiordziu  W arszaw skiej Publiczności:______

Nr
domu U l i c a N azw isko  

lob in itiate
U W A G I .

3057 Czerniak. E rlich K aleka na ręce  i nogi.
14 Franciszb Kodntr Ślepa, ch tra  o b ło ż . id io tk a

1/2 Przechód R łu tsm an Ślepy, la t 78, żona la t 73.
13 Gęsia Szw arck op f W dowa 3 dr. dzieci.
31 N alew ki Ł apińska Idiotka.
14 D zika iu r a n t Ślepy, bez fam ilji.
18 Tam ka D etiljon W dow a, tw arz w ranach , m. dz

1040 Grzybows. Popław ska W dowa 4 drob. dzieci.
122 Piekarska M rorzkow sk W dowa sparaliż , dziecko.

11 S łopocka L itw icka Ślepa.
12 Muranów? M ałachow ski Po chorobie, 3 drob. dzieci.
23 Muranów? Sztum yfogel Łat 80, żona 66, 2 dr. wnu.
35 Pawia G ościew icz W dowo, 2 drob. d zieci.

6 W ronia Borkowska Mąż i żon a  chorzy, 4 dr. dz
18 Pawia W erner K U eka na pr. ręk ę , 3 dzieci
56 Grzybowa 3aw icka W dpwa 4 drob. d zieci.

Wykaz dochodu na drodze żelaznej Warszawsko 
Wiedeńskiej za  m. maj 1870 r. Od 1 do 31 maja 
1870 r., przewioziono osób 87,539, towarów pudów 
4,377,185, dochodu było rs. 261,785 kop. 18£. W tym 
samym perjodzłe r. 1869 przewieziono osób 79,916, 
towarów pudów 2,969,177, dochodu było rs: 212,409 
kop. 13; zatem w maju r. b., przewieziono 7,623, osób 
i 1,408,008 pudów towarów więcej; przewyżka w do­
chodzie r. b., wynosi rs: 49,376 kop. 5^. Od 1 sty­
cznia do 31 maja 1870 r., przewieziono osób 340,007, 
towarów pudów 20,144,413, dochodu było rs: 1,143,187 
kop. 8 5 |; w tym samym perjodzie 1869 r., przewie­
ziono osób 306,523, towarów pudów 15,304,863, do­
chodu było rs: 998,143 kop. 35 %; zatem w r. b., 
przewieziono 33,484 osób i 4,839,559 pudów towarów 
więcej, przewyżka w dochodzie na korzyść r. b., wy­
nosi rs: 145,044 kop. 50.

Wykaz dochodu na drodze żelaznej Warszawsko- 
Bydgoskiej, za miesiąc maj 1870 r.— Od 1 do 31 ma­
ja roku 1870, przewieziono osób 29,118, towarów pu­
dów 1,439,784. Od 1 do 31 m ajar. 1869, osób 27,292- 
towarów pudów 768,663; zatem w maju r. b., prze­
wieziono osób więcej o 1,826, towar., o pudów 671,121; 
dochodu było o d l  do 31 m ajal870 r. 74,413 rs62|-k; 
od 1 do 31 maja 1869 r., rs: 46,933 kop. 62£; zatem 
w maju r. b., więcej o rs: 27,480. Od 1 stycznia do 31 
maja 1870 r., przewieziono osób 108,605, towarów 
pudów 7,116,743, dochodu było rs: 295,575 kop. 88f; 
w tym samym perjodzie 1869 r., przewieziono osób 
106,276, towarów pudów 4,566,553, dochodu było 
rs: 223,264 kop. 34; zatem w r. 1870 przewieziono 
więcej osób o 2329, towarów o 2,550,190 pudów, do­
chodu było więcej o rs: 72,311 kop. 5 4 |.

=  Przewidywania nasze co do obniżenia ceny; spra­
wdziły się. Chwilowo kupcy jednozgodnie wstrzy­
mali się od zakupów, chcąc tym sposobem, przy zna­
cznym dowozie, jaki w dniu wczorajszym się okazał, 
o ile mofności największe zrealizować korzyści, po­
nieważ jednak wełna po większej części znajdowała 
się w rękach osób świadomych tego rodzaju obrotów,

pożądanego skutku manewry te nie otrzymały. W o- 
góle podwyżka na gatunkach cienkich od 20 do 23 
talarów, utrzymała się, dając możność prowadzenia 
nadal gospodarstwa owczego, które w roku zeszłym 
za niemożliwe uznanem zostało. Składy Bankowe tak 
puste w pierwszych dniach jarmarku, napełniły się 
zupełnie: nie mamy jeszcze ogólnej summy wszystkiej 
wełny, jaką na placu wyważono, ale obliczając na, 
oko, nie obawiamy się powiedzieć, źe co do ilości 
przewyższy dowóz roku zeszłego, ą wartość jej o 
25%  cenę dawniejszą przeniesie.

Z żalem jednak wyznajemy, że ten piękny rezul­
tat, z małemi wyjątkami, wypada nie na korzyść zie­
mian, ale handlarzy, którzy drobnemi obracając fun­
duszami, do znacznych przychodzą majątków.

Większa część zakupionej wełny, jak nas zape­
wniano, zadatkowana w domu, po skończeniu dopie­
ro warszawskiego jarmarku, producentom zapłaconą 
zostanie. Są jednak ludzie szczęśliwi, którzy nietylko 
wełoy swojej na owcach nie sprzedali, ale produkt 
zeszłego roku w składzie bankowym do lepszej obe­
cnie praktykowanej ceny zatrzymali. Za prawdę.o 
takich śmiało wyrzec można, owo ewangeliczne: 
„kto ma, ten będzie miał danem...“ Nieliczne to je­
dnak są wyjątki, którym szczerze życzymy, ażeby 
ich liczba corocznie się powiększała i abyśmy 
w przyszłości, obok białych worów nie same tylko 
czarne postacie napotykali, jak to w roku bieżącym 
się widzieć dało.

Chodowcy zarodowych owczarń krajowych wracają 
do domów z wyładowanemi kilku tysiącami rubli 
kieszeniami, ciesząc się obecnym stanem rzeczy, który 
prowadząc owczarnie ku coraz konieczniejszej popra­
wie rasy, przemysł ich na długie lata utrwala.

Tryki z rasy Rambouillet, na jarm ark przywiezione 
nabywców nie znalazły,

W ogóle jarmark uważać można za skończony, i 
tak co do ilości wełny jak i ceny, zadawalający.

=  Dowozy wełny dnia wczorajszego były dosyć 
duże, nietyle pod względem obfitości partji, ile pod 
względem ich wielkości.

Z pomiędzy 35 podamy niektóre odznaczające się 
szczególnie myciem i cienkością, i ta k :

1) Dominium Radzyń, powiat radzyński, p. Szlu- 
bowski, worków 32 wagi pudów 216 funtów 12, ceni 
kamień po rsr. 30; przyjęto w szacunku rsr. 7472.

2) Jeleniec, pow. łukowski, worków 12, wagi pud. 
47, fun. 16, ceni po rsr. 26; przyjęto w szacunku rsr. 
1419.

3) Konstantynów, pow. konstantynowski, worków 
29, wagi pud. 179, fun. 38; ceni p. rsr. 24; przyjęto 
w szacunku rsr. 4973.

Do zwracającycłfna siebie uwagę znawców należą 
także ze wsi Ku czyn, pow mazowiecki i wsi Kamienna 
pow. radzyński.

Do większych partji należą:
1) Ze wsi Łęczna i Syrniki, pow. lubartowski (wła­

sność p. Ludwika Grabowskiego) worków 112, wagi 
pudów 791, fun. 18, ceni po rsr. 20 za kamień; przy-, 
jęto w szacunku rsr. 18227, — największa to więc 
partja. .

2) Ze wsi Rakołupy, pow. krasnostawski, Wł. nr. 
Poletyłły, worków 67,' wagi pud. 435, fun. 24, ceni 
po rsr. 22; przyjęto w szacunku rsr. 11035. .

3) Strzelce, pow. łukowski, worków 35, wagi pud.



299, fan. 21, ceni po rsr. 20; przyjęto w szacunku
rsr. 6898.

=  W dniu wczorajszym dowozy wełny były dosyć 
znaczne, a stosunkowo do roku zeszłego, blizko dzie- 
sięćkrotnie je przewyższały.

Wszystkich partji dostawiono 35, zawierających 
worków 569, ogólnej wagi pudów 3,598 funtów 21, 
które przyjęto na skład w szacunku rs. 90,314.

W.roku zaś zeszłym w dniu 17 czerwca dostawiono 
worków 63, wagi pudów 413 pudów 37,—które szaco­
wano na rs. 10,014.

Dzień tedy wczorajszy przewyższa odpwiedni ro ­
ku zeszłego o worków 506, wagi pudów 3,184 fun­
tów 24, oszacowunych na rs. 80,300.

— W dniu wczorajszym na trzech wagach miej­
skich ważono wełnę i przeważono na wadze Nr 1-szy 
pudów 887 funtów 28, na wadze Nr 2-gi pudów 706 
funtów 19, na wadze Nr 3-ci pudów 528 funtów 39, 
czyli razem na wagach miejskich zważono pudów 
2123 funtów 6.

=  Wełna odznaczająca się cienkością i dobrem 
myciem, ze wsi Strzeszkowic, powiat lubelski, wła­
sność p. Bzezińskiego, zakupioną została przez p. 
Stieglitza po 118 talarów za centnar.

=  Wczoraj podaliśmy listę dam, które przyjęły na 
siebie sprzedaż kwiatów, cukrów i biletów na dzisiej­
szej zabawie kwiatowo loteryjnej. W obsadzeniu 
wszakże namiotów 1 -go, 3-go i 6-go zaszły zmiany które 
tu podajemy. W namiocie więc 1-m zasiadać będą: 
hr. Alexandra z hr. Kossakowskich Platerowa, hra­
bianka Zofja Plater-Zyberk, p. Zofja Łopacińska, 
w trzecim, hr. Alexandra z Lavalów Kossakowska, 
hr. Iza z hr. Borchów Potocka, hr. Stefanja z Mori- 
konich Platerowa, hr. Iza z hr. Platerów Zyberków 
Przezdziecka, w szóstym Senatorowa Olga Sołowiew.

=  Dziś od świtu przewożono i przenoszono fanty 
z gmachu Towarzystwa Dobroczynności do ogrodu 
Saskiego. Całą noc pracowano nad wystawieniem 
estrady dla orkiestry Straussa. Ogród dla publiczno­
ści otwarty będzie od godziny 4-tej z południa. Można 
przychodzić dowolnie w maskach czy bez masek.

=  Bilety na miejsca siedzące podczas dzisiejszej za­
bawy loteryjno-fantowej, sprzedawane będą po kop. 30. 
We wczorajszem ogłoszeniu zaszła pomyłka.

=  Jutro trzecie i ostatnie tegoroczne wyścigi na 
polu mokotowskiem.

=  Wraz z pogodą i ogródki ożywiły się. Coraz 
więcej jawi się tara gości. W tym ogólnym koncercie 
prym trzymają Alhambra, Eldorado i Alkazar. Al- 
hambrze najlepiej jakoś idzie; codziennie tam pełno, 
i słusznie, towarzystwo bowiem artystów pod zarzą­
dem p. Stobińskiego należy do lepszych.... ogródko­
wych. Naturalnie wszystko jest względnem na tym 
świecie i za skromną opłatę, którą się przy wejściu 
do tej świątyni sztuki składa, doskonałości żądać nie 
można. A przytem gra artystów zależy tam od ró ­
żnych warunków nie zawsze korzystnie wpływających 
na szczęśliwe jej uwydatnienie. Trzeba mówić bar­
dzo głośno, żeby widzowie na dalszych ławkach albo 
nawet po za obrębem ławek w samym już ogródku 
siedzący, słysześ mogli, gęsta muszą być wyrazistsze, 
a przy każdodziennej zmianie sztuk trudno żeby u 
wszystkich pamięć dopisywała. Wybór jednak reper­
tuaru wcale dobry i Alhambra-wyrobiła już swoją pu­
bliczność, która się doskonale bawi na przedstawie­
niach. Dowodzi tego głośuy śmiech, a czasem nawet

głośne uwagi, któremi publiczność bierze udział 
w przedstawieniu. W każdym razie p. Stobińskiemu 
dobrze się dzieje i możliwą starannością zasługuje 
on na to. Daleko słabsze objawy sympatji publicznej 
zyskują Figaro i Tivoli, gdzie także występują towa­
rzystwa prowincjonalne, a i to także dziwić nie po­
winno, bo jak to mówią, wedle stawu grobla. Eldor 
rado za to bojuje plastycznością przekwitłych wdzwię- 
ków, ale trudno, de wdzię/cibus non est disputandum.

=  Ma być podobno urządzona w Sierpniu w Ogro­
dzie Krasińskim na korzyść ubogich starozakonnych 
loterja fantowa.

=  Stanowczo możemy donieść, że cmentarz ży­
dowski będzie uporządkowany i od ulicy Gęsiej przez 
wał droga przebita zostanie.

== Przy moście Alexandrowskim stoją 4-ry galary 
naładowane sianem, które wykładają na brzegi tuż 
przy wale ochronnym tak, że cały plac niem jest zało­
żony. Kadzimy więc ostrożność przy paleniu cygar 
i papierosów bo o wypadek nie trudno.

=  Do Europy przybyło dwóch egzotycznych muzy­
ków. Są to bracia Iimenez, wiolonczelista i fortepj a- 
nista, rodem z wyspy Kuby. Iimenezowie grali obe­
cnie z powodzeniem w Lipsku w sali tamecznego Kon- 
serwatorjum.

=  W nadchodzącym półroczu wyjdzie na widok pu­
bliczny: kalendarz lekarski, wydany nakładem Re* 
dakcji „Gazety Lekarskiej.“ Wydanie owego podręcz­
nika dla restauratorów zdrowia ludzkości, ma być 
ozdobne, format jego kieszonkowy, a cena prenumera- 
cyjna oznaczoną została na jednego rubla. Również, 
z m. lipcem wspomniona Redakcja rozpoczyna siódme 
półrocze wydawnictwa „Biblioteki umiejętności lekar­
skich"; wydawnictwo to składać się będzie ze stu arku­
szy druku. Rys historyczny szpitali w Królestwie, 
będzie także i nadal dołączanym jak dotąd, w odzięl- 
nych dodatkach do „Gazety Lekarskiej.11

=  W Lodzi, kosztem i staraniem p. Sellina wznosi 
się także teatr letni. Ma to być budynek okazały 
z zewnątrz i wygodny w wewnątrz. Oprócz komedji 
i fars na owej letniej scenie, wykonywane będą wy­
jątki z baletów i narodowe tańce.

■= Pan Stanisław Wardzyński wyjechał zagranicę; 
młody ten i zdolny artysta dramatyczny zamierza 
kształcić się na t :raz na scenach prowincjonalnych: 
jestto myśl bardzo szczęśliwa, lecz radzimy p. W ar- 
dzyńskiemu, ażeby się kształcił usilnie, na dobrych 
wzorach i zawsze tylko tęsknił do wielkości.

— Dnia wczorajszego zaczęto rozbierać jeden z ba­
raków na placu przed Strażą ogniową na Nalewkach. 
Miejscowość tamta zyska na tem wiele.

=  W tych dniach opuścił prasę w drukarni Psur- 
skiego, poemat Franciszka Gumowskiego, pod tytułem: 
„Przekleństwo.14 Skład główny w księgarni Maurycego 
Orgelbranda. Cena egzemplarza kop. 30.

=  Najmodniejszy obecnie sposób czesania włosów 
płci pięknej zowie się: Kleopatra. Radujcie się więc 
Kleopatry.

=  W poniedziałek ostatnia kwadra księżyca o godz. 
10 m. 58 wieczór.

== Na posiedzeniu oddziału tąnich kuchen, p Adam 
Grąbczewski zaproszony został na dyżurnego kuchni 
przy ulicy Chmielnej.

=  Jest podobno zamiar zaprowadzenia na Pradze 
ogrodu dziecinnego, w którym raa być założona gim- 

I nastyka.



=  W maju pisze „Klinika" w ogóle liczba cho­
rych nie była zbyt wielka; najczęściej spotykaliśmy 
gorączki gastryczne z biegunką, — gorączki kataral- 
ne, tyfus mniej częsty, zimnice; u dzieci częsty koklusz 
a nadto szkarlatyna i odra.

=  Termin pierwszego przedstawienia buffy Offen­
bacha: „Sinobrody", jeszcze nie został stanowczo ozna­
czonym. Tróby wciąż się odbywają. W operetce tej, 
ma podobno wystąpić p. Majerąnowska, śpiewaczka 
przybyła z Elberfeldu.

=  Komitet zarządzający zakładem „Przytulisko" 
zwanym, składa podziękowanie, pp. Al. Markowowi 
i Syrewiczowi, za dozwolenie w r. z. wystawy na rzecz 
tegoż zakładu, posągu marmurowego wyobrażającego 
Anioła;— niemniej p. Flatauowi, za bezinteresowne 
udzielenie lokalu na tęż wystawę.

== P. Gustaw Fogiel, który po śmierci swego ojca 
rs. 15,000 przeznaczył na budowę szpitala w Płocku, 
uzyskał pozwolenie założenia w tem mieście gtowa- 
rzyszenia Kredytowego.

=  Naczelny Lekarz szpitala Dzieciątka Jezus Dr. 
Kobylański, przesłał D-rowi Szokalskiemu dokument 
wynaleziony w archiwum tamecznem o szczepieniu 
ospy w szpitalu Dzieciątka Jezus w r. 1769.(wydruko­
wany obecnie w Klinice), z którego dowiadujemy się, 
że skutkiem panującej ospy w szpitalu Dr. Czempiński 
i p. Issaurat chirurg księcia Lubomirskiego, przedsię­
wzięli zając się szczepieniem. Na początek zaszczepili 
ospę Katarzynie Szczuceńskiej 16-letniej, Annie Kan- 
cównie 15-letn., Rozalji Majewskiej 14-letn., Brygidzie 
Iwanickiej 15-letn. i innych. O wypadkach szczepie­
nia pomienieni medykowie pisali w językach: polskim, 
francuzkim i łacińskim.

=  Powracający drogą żelazną terespolską opo­
wiadali nam o ogromnym pożarze, jaki nawiedził 
miasto Luków; ogień miał powstać z miejscowej bóż­
nicy. Dym i łunę widać o kilka mil odległości. 
Nieszczęśliwi pogorzelcy prawie wszystko mienie u tra­
cili. Około' 150 domów pożar obrócił w perzynę, a 
mieszkańcy obozują pod gołem niebem.

=  Na polu Moktowskiem, urządzoną została stajnia 
tymczasowa dla koni wyścigowych.

=  Wczoraj wieczorem, w teatrze letnim, odbyła się 
próba oświetlania sali światłem gazowem. Otwarcie 
tej nowej sceny, ma nastąpić, jak nam mówiono, 
w pierwszych dniach przyszłego miesiąca.

=Tłóm aczenia „Wiesława11, Kazim: Brodzińskiego, 
na język niemiecki, dokonał obecnie p. K. A. Sch. 
Wenke, w Poznaniu u Żupańskiego; niedługo ma on 
także wydać w przekładzie niemieckim „Stare wrota“ , 
Syrokomli.

== Jak łatwo z małej pozornie przyczyny może wy­
buchnąć pożar, dowodem tego może służyć następny 
wypadek, który niedawno się zdarzył w jednym z do­
mów tutejszych. Przy wyjmowaniu zapałek z pudełka, 
jedna z nich upadła na dywan rozłożony na podłodze, 
i pomimo, że szukano jej natychmiast, jednak tak ja­
koś zawieruszyła się na różno-kolorowem tle dy- 
wana, że jej nie znaleziono w pierwszej chwili. 
Wkrótce jednak osoba przechodząca po tym dywanie, 
posłyszała jakieś trzaśnięcie pod nogą, a obejrzawszy 
się po za siebie, ujrzała dym wydobywający z jednego 
miejsca dywanu. Z apałta nadeptana, zapaliła s’ę, a 
od niej zaraz tl ć się zaczął dywan. Gdyby nienatych- 
miastowe zw'rócenie na to uwagi, zdarzenie to mogło­
by pociągnąć za sobą bardzo smutne następstwa.

=  Od pewnego czasu księgosusz co raz częściej 
rozpościera zgubne woje panowanie. W rozmaitych 
krajach powyznaczano nagrody i  to dosyć znaczne, za 
wynalezienie lekarstwa skutecznego na tę plagę roga- 
cizny. Wszelkie usiłowania jak dotąd pozostawały 
bezskutecznemi, i jedynem lekarstwem było wybicie 
wszystkich sztuk rogacizuy, gdzie księgosusz się oka­
zał. Obecnie czytamy bowiem w „Gazecie Rolniczej" 
co następuje:

„Przeczytawszy w gazetach wiadomość, że w Kró­
lestwie panuje księgosusz w niektórych miejscowo­
ściach, miałem chęć odbyć na miejscu praktykę nad 
wynalezionem lekarstwem bez żadnego za to wynagro­
dzenia, tylko żeby przejażdżka do koleii żelaznej była 
bezpłatną, jak od mieścowości przezemnie zamie­
szkałej, tak i w Królestwie, gdzie będzie potrzeba, tam 
i napowrót—i że przyjmuję tylko takie sztuki bydła 
na praktykę co są ju ż  w ostatnim stopniu choroby. Co 
zaś do karbunkułu, leczyliśmy go bardzo pomyślnie 
chlorkiem wapna, 3 maja 1870 r. — K. Jurkiewicz.

NB. Co zaś do przejażdżki nie potrzebuję pieniędzy 
na to, ale możeby można wyjednać choć podwody, 
gdyż to cel ogółu i pożytek jeśliby Bóg pomógł w mo­
ich chęciach. Będąc gospodarzem, wyzyskuję czas, 
najdroższy kapitał, ale z nadzieją w dobry skutek.

Adres W. Karolowi Jurkiewiczowi, przez Mołodeczno, 
Krosno w majętności Wołkowiźnie (nb. adresować w ję­
zyku rossyskim).

Nieprzesądzamy dziś kwestji, jednak za środkiem 
przez pana K* poleconym, przemawia to, iż jest bez­
płatny.

=  Dnia dzisiejszego w dalszem ciągnieniu 5-tej 
klassy 114-tej loterji, znaczniejsze wygrane padły: 
rsr. 30,000 na Nr. 1,492, u kollektora Rothaub w W ar­
szawie;— rsr. 8,000 na Nr. 9,684, u kollektora Naum- 
berg w Łodzi;— rsr. 5,000, na Nr. 11,030, u kolle­
ktora Gantzwol w Warszawie; — po rsr. 2,500 na 
Nr. 11,456, u kollekt. Kaufman w Kutnie i na Nr. 
23,300, u kollekt. Rejswasser w Warszawie, sprzeda­
ny w kantorze kollektora J. Dawidsohn; — po rsr. 
1,000 na NNr.: 9,301, 11,130, 12,426, 19,168 I 
21 ,809 ;— po rsr. 200 na NNr.: 12,519, 15,101, 
14,706 i 22,940.

— W zeszłą środę, cieśla Rezner, pracując przy 
obijaniu loży 2go piętra w budującym się teatrze le ­
tnim w ogrodzie Saskim, z powodu załamania się pod 
nim deski, spadł na ziemię i tak mocno potłukł się, 
że po odwiezieniu go do szpitala Sgo Ducha, tamże 
natychmiast zmarł. O czem niezależnie od zarządzo­
nego ze strony policji dochodzenia, zawiadomiono Sąd.

— Józef Andruszkiewicz, chłopiec z gminy Mokoto­
wa, prowadząc przez pole mokotowskie konia wyści­
gowego, został przez tegoż uderzony nogą w piersi; 
chłopca odesłano do szpitala Sgo Ducha.

 W cyrkule Zamkowym, na ulicach. Piwnej, na
rogu Trębackiej i Nowo-Senatorskiej, dostrzeżono psy 
wściekłe z których pierwszy przez stróża domu N° 10, 
a drugi przez strażnika policyjnego, zabite zostały.

— W dniu onegdajszym, w cyrkule Sobornym, w ba- 
warji pod Nr 590, Ómencener, pisarz prywatny, po­
kłóciwszy się z Józefem Brezlingiem, uderzył tego 
ostatniego szklanką w głowę i skaleczył mu mocno 
nos i czoło; Brezlinga odesłano do szpitala Dzieciątka 
Jezus, a Omencenera aresztowano.

=  W cyrkule Łazienkowskim, Marjanna Matuszew­
s k a ,  służąca, przechodząc przez Aleę Ujazdowską, po-



tknąwszy się upadła i stłukła sobie mocno nogę pra­
wą; po opatrzeniu przez felczera, odesłano ją  do mie­
szkania. (Gaz: Polic:)

'— Jak corocznie tak i tą  razą, jako w rocznicę 
imienin złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego11 
od T. J. rs. 3, z prośbą, by je rozdano pomiędzy 4ch 
‘chłopczyków lOcio-letnich, aby ci pomodlili się za du­
szę ś. p. Adolfka i brata jego Ludwisia.

— Zegarek srebrny pozłacany, znaleziony w koście­
le Narodzenia N. Marji P., za udowodnieniem i zło­
żeniem nagrody, stosownie do życzenia znalazcy, ode­
brany być może w Redakcji pisma naszego.

=  PaniM.J.— Cukierki niech zjedzą biedne dziatki 
i westchną na intencję, żebyśmy choć z czasem umieli 
ocenić prawdziwych przyjaciół. —4917—

— o o o o io o o o  ------
Tajny Radca Senator Solowiew, przyjechał z Peters­

burga.
Wyjechali z Warszawy: Jenerał-Adjutant książę Ra­

dziwiłł, do Petersburga; Poseł francuzki w Persji 
Boniore do Berlina.

OOOCBOOOO

-j- Dziś w nocy, po kilkunastoletnich cierpieniach, 
um arł hr. Kazimierz Łubieński. Żył lat 69.

-f Ś. p. Ludwik Rzepecki, Student med. warszaw­
skiego wydz. Lekarskiego, przeżywszy lat 22 po kró­
tkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzony ŚŚ. Sakramen­
tami, w dniu 18 b. m. przeniósł się do wieczności. 
W smutku pozostali krewni w nieobecności rodziców, 
zapraszają Kolegów, Przyjaciół i Znajomych na wy­
prowadzenie zwłok w dniu 20 b. m., to jest, w ponie- 
niałek o godz. 7ej po południu, z kościoła Śgo Anto­
niego przy ulicy Senatorskiej na cmentarz powązkow­
ski odbyć się mające. — 4945—

-f S. p. Jakób Czerwiński opatrzony ŚŚ. Sakramen­
tami przeżywszy łat 82, w dniu 18 czerwca i\ b. prze­
niósł się do wieczności. Pozostałe dzieci i wnuczka, Za­
praszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych na wypro­
wadzenie zwłok z dolnego kościoła ŚgoKrzyża wdniu 
20 b. m., tj., w poniedziałek o godzinie 7ej wieczorem.

—4959—
-t- Marjanna z Szuleekich Samborska, żona chirur­

ga, zmarła dnia 16-go b. m. i r. Pozostały mąż wraz 
z dziećmi i familją, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych na eksportację zwłok w niedzielę w dniu 
jutrzejszym z kościoła Ś go Antoniego przy ulicy Se­
natorskiej na cmentarz powązkowski o godzinie 6-tej 
po południu. — 4943 —

-f Dziś o godzinie 12V2 w nocy, po długiej i cięż­
kiej chorobie, opatrzona ŚŚ. Sakramentami, rozstała 
się z tym światem ś. p. Florentyna Ruprccht, prze­
żywszy lat 36. Pozostała matka wraz z rodziną nie­
boszczki, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, 
na wyprowadzenie zwłok, z kościoła Śgo Krzyża, na 
cmentarz powązkowski w dniu 20 b. m., w poniedzia­
łek, o godzinie 5tej-po południu, odbyć się mające.

- 4 9 5 4 —
-f Nader ciężkim z ogromu boleści krzyżem do­

tknął Pan Bóg matkę ś. p. Bronisława Chojnowskiego, 
który zabrał z sobą do grobu całe jej szczęście, 
a z niern i nadzieję ostatnią, jaka jej się uśmiechała 
w życiu, ażeby resztki takowego spędzić przy ukocha­
nym synu, bo był on ideałem synów, był dla niej 
wszystkiem na świecie; teraz pozostała po nim nie­
zmierzona próżnia w' koło niej, niczem i nikim nie mo­

gąca się wypełnić. Wśród tej tak srogiej boleści i 
rozpaczy, gdy odczytano jej w chwili do tego upatrzo­
nej artykuły o ś. p. Bronisławie w „Gazecie Lekar­
skiej," „Tygodniku Illustrowanym," „Wędrowcu" i 
w innych pismach umieszczone, jako powtarzające się 
dowody wspólności tak straty nieodżałowanej jak i 
uczuć z nią łącznych, przejętą ona została do głębi 
zbolałego serca najtkliwszą wdzięcznością dla Szano­
wnych Kolegów, Przyjaciół i Uczniów jej syna, za ser­
deczne ich współczucie, szczerą troskliwość i opiekę 
w chorobie, i za oddane z takiem rzewnem wylaniem 
ś. p. Bronisławowi ostatnie posługi. Wśród łez cię­
żkich, choć na chwilę ukojonych wzniosłem tem współ­
czuciem, prosiła biedna matka osobę kreślącą te słów 
kilka żałobnego wspomnienia, o wyrażenie w jej imie­
niu wszystkim wyżej wymienionym zacnym osobom 
za ich serca, z głębi jej serca pochodzącego najczulsze­
go podziękowania, do którego dołącza ona uświęconą 
swemj cierpieniami prośbę do Najwyższego, o zlanie 
na nich darów swoich w obfitości! Dzięki wam, sto­
krotne dzięki od matki ś. p. Bronisława i całej stroska­
nej rodziny, a pokój wieczny wzniosłej szczytnej duszy 
zmarłego. — K. —4852—

— Łowicz 23 maja. — Donosząc w ostatniej korres- 
pondencji o zamiarze zaprowadzenia w Łowiczu cho­
dników asfaltowych, wyraziłem obawę, czy wieść ta 
nie będzie po prostu bajką, jak się nieraz zdarza z o- 
biegającemi po mieście nowinami. Na ten raz pogło­
ska okazała się niekłamliwą; nad wykonaniem proje­
ktu krzątają się nie żartem i może jeszcze w bieżą­
cym roku w miejsce odstraszającego nierównościami 
bruku zwyczajnych kamieni, ujrzymy gładką po­
wierzchnię asfaltu zachęcającą do ruchu i spacerów. 
O ile tym sposobem zyskamy na wygodzie i sposobno­
ści przechadzania się w obrębie miasta, o tyle znów 
tracimy pod względem wycieczek zamiejskich, których 
zwykłym celem była dotąd pobliska wioska Arkadja, 
słynna pięknym angielskim ogrodem. Obecnie ogród 
wraz z pałacykiem przeszedł w inne ręce, a nowi po­
siadacze, jak słychać, zamierzają w tej miejscowości 
założhć fabrykę cukru; w takim zaś razie zapewne 
wstęp do ogrodu dla publiczności będzie zamknięty. 
Wprawdzie Łowicz co do ilości ogrodów bogatszy jest 
niż inne miasta, — ma nawet publiczny spacerowy 
ogród, lecz ten jest tak szczupły, że nie może pomie­
ścić, szczególniej w dnie świąteczne,-licznych amato­
rów przechadzki. Z miejscowych ogrodów zasługuje 
na wzmiankę ogród p. Barczyńskiego, założony i u- 
trzymywany przez wykształconego w swym fachu 
ogrodnika. Staranność, piękny dobór płonek owoco­
wych, przystępne ceny, a nadewszys ko gwarancja le­
psza niż przedstawiają sprowadzane z zagranicy 
drzewka i nasiona zalecają go miłośnikom ogrodo- 
wnictwa, których wymaganiom zadość uczynić może. 
O ile dotąd sądzić można, spodziewać się należy pię­
knych urodzajów. Ciepło, dość często przeplatane 
deszczami sprzyja wzrostowi zbóż. Pola przedstawia­
ją  się bardzo pięknie. Szczególniej pszenica w wielu 
miejscowościach naszej okolicy rokuje świetne plony. 
Żyto w ogóle niewiele jej ustępuje.

— Na wystawie w Petersburgu przed grotą wejścia 
do akwarjum, zwraca uwagę przyrząd latarniowy do 
ogłoszeń p. Cyłowa. Ogłoszenie wstawia się do witry­
ny najłatwiejszym sposobem, a wieczorem oświeca się



gazem. P . Cyłow zamierza do miesiąca sierpnia u- I 
rządzić 200 takich la tarń ', a do stycznia 1,000. Oplata 
od tys ąca ogłoszeń wynosić będzie od l  do rs. 2 na do­
bę, a od 5 do 10 rs. na miesiąc. Ten sposób ogłoszeń 
bardzo jest dogodny tak  pod względem ceny, jako też 
dlatego, że ogłoszenia nie przepadają podobnie jak 
przyklejane na rogach ulic, które ciągle są zrywane 
przez uliczników i próżniaków. W ostatnim czasie 
ilość ogłoszeń i reklam  znacznie się tu  zwiększyła, 
i kupcy szczególniej drobni, wynajdywali rozm a­
ite  oryginalne sposoby ogłoszeń, reklam  i zaproszeń 
nawet wierszami. P. Cyłow wyświadczy dla tej klassy 
handlujących wielką, usługę, gdyż podany przez niego 
sposób jest nader praktyczny. (D. W.)

— „Gołos“ pisze: Od 20 do 26 maja włącznie, 
23,557 osób zwiedziło wystawę przemysłową.

=  Czytamy w „Birż: Wied:“ : Z fortepjanów kon­
certowych na wystawie petersburskiej się znajdujących, 
według naszego zdania, pierwsze miejsce niewątpliwie 
należy sięfortepjanowi p. Seidlera (Kral i Seidler) z W ar­
szawy. Pótężuy a zarazem śpiewny ton, siła nadzwy­
czajna, nadają temu instrumentowi szczególną wspa­
niałość i świetność, sprawiające w sali koncertowej 
efekt ogromny. Fortepjan ten przeznaczonym jest 
do koncertów, i rzecz naturalna, że w niewielkiej sali 
ton  musi wydawać się ostrym; w wiolinie zaś miano­
wicie krzykliwym. To jest nieuchronnem;— fortepjan 
ten  zawsze się wyda trochę za ostrym  dla delikatnego 
ucha zwyczajnego śm iertelnika, lecz fortepjanistę, wir­
tuoza wprawi w zachwycenie. Obok tak  potężnego, że 
ta k  powiemy, tenoru d i fo rza  skromny fortepjan g a ­
binetowy pana Seidlera, traci niezawodnie, chociaż 
względnie do małej ceny, tylko 325 rubli, wyznać 
trzeba, że i ten instrum ent zasługuje ua zupełną po­
chwałę.

— „Birż. Wied.“ donoszą, że 1 (13) czerwca, w je ­
dnym z lokalów wystawy wszechrossyjskiej otwartem  
zostało russkie muzeum, z dwóch oddziałów złożone: 
z artystycznego i z etnograficznego. Pierwszych dni 
cena za wejście, naznacza się 1 rubel, następnych zaś 
po 50 kop.

X  Z Krakowskiego donoszą, że w okolicy Kromo- 
łowa grady połączone z trąb ą  powietrzną, wybiły ze- 
wszystkiem oziminy; zaś jarzyny, szczególniej grochy 
wczesne skutkiem suszy poprzepadały. Najdotkliwszą 
jednak klęską w tam tych stronach jest ponawiająca 
się ciągle zaraza na bydło i owce. Skutkiem czego 
w wielu miejscach musiano już bydło powybijać.

X  W Lizbonie, zm arł w początkach b. m. najzna­
komitszy artysta  dramatyczny portugalski, nazwiskiem 
„Tasso“ . Dla pozostałej po nim wdowy i sierot, dy­
rekcja teatru , w którym  pracował, urządziła widowi­
sko benefis >we; cała zaś publiczność assystowała te ­
m u w żałobie. Mężczyźni przybyli do sali teatru w u- 
biorze czarnym; kobiety z zasłoniętemi tw arzam i ko- 
renkowemi czarnemi woalami. Smutne to a jednak 
radosne dla kochających sztukę widowisko, zakończo- 
nem  zostało obrazem okolicznościowym. Podniesiona 
ku ityna, odsłoniła biust zmarłego aktora, otoczony 
gronem  wszystkich towarzyszów jego scenicznych tru ­
dów a z towarzyszeniem marszu żałobnego, pierwsza 
ak torka Emilja-Adelajda, wypowiedziała wzniosłą ele- 
gję. Elegji tej, słuchacze wysłuchali stojący.

X  S tarą  mapę m iasta Poznania i okolicy odszuka­
no w tych dniach w ratuszu poznańskim. Mapa ta

je s t 4 stopy szeroką, 6 stóp wysoką, wygotowaną zo­
sta ła  w 1780 r. przez miernika Grunda pod dozorem 
Kęszyckiego, starosty mosińskiego.

X  Nowe opus W agnera p. t. W alkirje, wystawio- 
nem zostanie po raz pierwszy w Monachjum w dniu 
21 b. m.

X  Właściciel majątku w Bonarce przy Podgórzu, 
A rtur Dzięgielowski w tych dniach życie zakończył.

X  W ielką nagrodę m. Paryża na wyścigach odby­
tych w z. niedziele, zdobył rum ak francuzki: Sornette 
własność majora Fridolin. Żokejem był także fran ­
cuz K. P ra tt. Po wyścigach cały Paryż szalał z ra ­
dości, upojony zadowoluieniem ze zwycięztwa odnie­
sionego nad Albionem. Nagroda m. Paryża wynosi 
100 tysięcy franków, prócz tego zwycięzca zdobywa 
kilkadziesiąt tysięcy franków ze stawek współzawo­
dników.

X  Na benefis pani Modrzejewskiej odegrano w K ra­
kowie po raz pierwszy dram at w 5ciu aktach W. H u­
go, p. u. „Marja Delorme.“

X  W ilhelmina Miller, mieszkanka Londynu, po­
wiła w zeszłym tygodniu czworo dzieci, trzy córki i 
jedyuaka. Chłopiec w kilką godzin po urodzeniu u- 
m arł, siostry jego i matka, cieszą się dotychczas zdro­
wiem. Amatorowie osobliwości,odwiedzają bardzo tłu ­
mnie rodztaę Millerów i składają gwinee i szylingi na 
pieluszki dla trojaczków.____________________________

"Ostatnie Wiadomości Polityczner^
Środowy niepokój na paryzfeiej giełdzie, którego o- 

bjawem było dość znaczne zniżenie kursów, spowodo­
wany był nietylko pogłoską o słabości cesarza, ale i  
doniesieniem o ciągłej suszy we Francji, na skutek któ­
rej i ceny m ąki w ostatnich czasach się podniosły. 
Ciało prawodawcze zajmowało się też na onegdajszem 
posiedzeniu, na wniosek p. Haentjens, rozstrzygnięciem 
kwestji, w jak i sposób podwyższenie cen zboża, m oźna- 
by mniej dotkiiwem dla ludności uczynić. Przedstawi­
ciele rządu wykazywali trudność zapobieżenia podo­
bnej klęsce na drodze prawodawczej.

Oziębienie stosunków, którego niepotrafiła wywo­
łać między Paryżem i Berlinem kwestja kolei Ś-go 
Gotarda, jest wkrótce spodziewanem (jeśli wierzyć nie­
którym  dziennikom) między Prussam i i Anglją. ale „Cen­
tre  gauclie“ i Franęais" zgadzają się na to, że hr. Bis­
marck udaje się do Aoglji do kąpieli morskich, „Cen­
tre  gauche“ dodaje jeszcze, że kanclerz północnego 
Związku dla tego tylko obrał sobie angielskie kąpiele 
ażeby uciszyć coraz natarczywsze reklamacje St. J a -  
mes’kiego gabinetu w kwestji Szlezwigu.

Rozdrażnienie, które jakiś czas panowało w dzien­
nikach angielskich, z powodu sprawy m aratońskiej 
znacznie się uspokoiło, i ustąpiło miejsca trzeźwiejsze­
mu rozważeniu tej katastrofy. „Times“ mianowicie, 
proponujący w swoim czasie wysłanie rodzaju tym ­
czasowej załogi do Grecji od opiekuńczych mocarstw, 
dla oczyszczenia jej od bandytyzmu, dziś w te słowa 
przemawia.1*

„Do greków samych należy danie krajowi pożąda­
nej wolności i koniecznego dobrobytu; cała pomoc 
mocarstw, ograniczać się winna do udzielauia rad  i do 
zalecania pewnych śro ików, których skuteczność do 
uznania greków musi być pozostawioną.11

Niebieska księga o Japoóji złożona właśnie w p ar­
lamencie, podaje zbiór dokumentów za lata 1868—1870 
między którem i znajduje się 43 depesze p. H enryka
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Parkes’a do lorda Clarendona, wraz z wycinkami z ja­
pońskich dzienników, tłomaczeniami japońskich bro­
szur, sprawozdań etc. Na szczególną uwagę zasługują 
objaśnienia o uorganizowaniu japońskiego parlamentu, 
który jak wiadomo został otwarty 18 kwietnia 1869 
roku.

Korrespondencje z Hiszpanji donoszą, źe marszałek 
Espartero usilnie nalegał na swoich przyjaciół, ażeby 
zaprzestali wszelkich kroków na jego korzyść, i na­
zwiska jego nadal do spraw publicznych całkiem nie 
mięszali. Wieść niesie, że pewna osobistość ze stron­
nictwa umiarkowanego przywiozła do Madrytu wiaro- 
godną kopję abdykacji ex-królowej Izabelli.

Dwaj więźniowie z pod Gibraltaru, powrócili już do 
swego miasta. Wieść o wypuszczeniu ich na wolność 
była cokolwiek przedwcześnie przez telegram podaną.
P. Bonnelle, jedna z ofiar hiszpańskich bandytów, 
przybyła dopiero 4 b. m , do Gibraltaru w towarzy­
stwie jednego z bandytów, dla zebrania okupu, który 
wynosił 27,000 piastrów (142,000 fr.) Summa ta wy­
płaconą została przez gubernatora, i nazajutrz wrę­
czoną rozbójnikom, którzy jak wiadomo nie długo nią 
się cieszyli.

Ostatnie wybory w Belgji dowodzą o stanowczej 
porażce stronnictwa liberalnych. Było w ogóle do wy­
brania 61 nowych deputowanych, 18 z tych wakują­
cych miejsc zajmowali katolicy, a 43 liberalni Obecnie 
18 dawnych katolików wybrano na nowo, a z pomię­
dzy 43 liberalnych, pewna ilość odpadła, ustępując 
miejsca również katolikom. Dotąd w Izbie zasiadało 
75 liberalnych i 49 katolików, tak, że ministerjum 
rozrządzało większością 26 głosów. Obecnie jak dono­
si ostatnia depesza, stosuuek między liberalnemi i ka­
tolikami doszedł do równości.

Ajent dyplomatyczny rządu rumuńskiego p. Strats, 
wrócił z Konstantynopola do Bukaresztu, nic nie zro­
biwszy w sprawie nowej monety. Porta nie ma nic 
przeciwko temu ażeby na monetach odbijano wyobra­
żenie księcia Karola, wymaga jednak, ażeby się na 
nich znajdowała jakaś oznaka zależności Rumunji.

Z Rzymu nadeszła pogłoska, że ogłoszenie nieomyl­
ności papiezkiej, nie będzie mogło mieć miejsca w dniu 
29 czerwca t.j. na świętego Piotra i Pawła, lecz zosta­
nie odłożonem aż do lOlipca.

Izba reprezentantów w Waszyngtonie przyjęła na 
posiedzeniu ż 13 b. m. 130 głosami przeciw- 46 bil 
wzniesiony prz^z p.Daira, który ustanawia obostrzone 
kary na fałszywą naturalizację.

(T. W. B. Jour. des Dób., Koln Ztg, Nordd. Allg. 
Ztg, La Libertć, La France, Kreutz-Ztg, Weser Ztg, 
Indep. Belge, Le Nord.)

S P O T K A N I E .

Zwolennicy mocnych wrażeń, znaleźć jeszcze mogą  
w Algierze, sporo odpowiednich effektów.

Oto przykład:
Podróżni jadący w tych czasach dyliżansem kursują­

cym pomiędzy Philipe-ville i Saint-Charles, spostrze­
gli przy srebrnym blasku księżyca, na środku traktu 
Czterech lwów, niewiadomo dotąd czy: kochanków czy 
małżonków?

Lwy i lwice znalazły się jednak bardzo przyzwoicie: 
widocznie nie były głodne. Pocztyljon pcczęstował 
jednego z dzieci puszczy batem, podróżni poczęli krzy­
czeć w niebogłosy i dwie owe pary zwolna zeszły z d ro­

gi i zasiadłszy o kilkanaście metrów od rowu przydro­
żnego, życzyły dyliżansowi: szczęśliwej podróży.

S Z A R A D A .
(Sz T )

P ierw sze  znane w muzyce; tak że  dru g ie  trzec ie ;
'W szystk ie , że  z czasem  b ie tą , sami ta  powiecie.

(Znaczenie zeszłej S za rad y : P iołuny).

Redaktor, W. Szymanowski.

— Z powodu licznych zamówień, zakład fotografi­
czny pod firmą: „Kloch i Dutkiewicz11, egzystujący 
w domu W. Grodzickiogo, na Krakows: Przedmieściu, 
Nro 411, codziennie otwartym będzie od godziny 9tej 
rano do godziny 6tej po obiedzie;— w n'edziele zaś i 
święta, do godziny 2giej. —4911—

— Otrzymawszy od JW. Kuratora Okręgu Nauko­
wego Warszawskiego, pozwolenie z daty 18 (30) maja 
r. b., Nro 3741, na otworzenie i utrzymywanie w mie­
ście Łęczycy, Szkoły prywatnej męzkiej 4ro-klassowej, 
z kursem nauk w zakresie progimnazjum, pospieszam 
uwiadomić szanownych Rodziców i Opiekunów, że przyj­
mowanie uczniów do tej Szkoły, rozpocznie się w d. 4 
(16) sierpnia i trwać będzie do dnia 11 (23) tegoż mie­
siąca r. b.; po czem niezwłocznie kurs nauk rozpoczę­
tym zostanie. Przy szkole urządzonym będzie pensjo­
nat na 20tu pensjonarzy, którym oprócz rodzicielskiej 
opieki nieodstępnego dozoru, pomocy naukowej i przy­
zwoitego utrzymania, zapewniam konwersację w obcych 
językach.— Łęczyca, dnia 9go czerwca 1870 roku.

Przełożony, Paulin Sobolewski.
(2—3) —4771—

— Mam honor zawiadomić szanownych Rodziców i 
Opiekunów uczącej się u mnie młodzieży, że nadal 
sam szkołę prowadzić będę, pozostając w tem samem 
co i dawniej miejscu. Nadto, po skończonym exami- 
nie, będą miały miejsca przez czas ferji lekcje przy­
gotowawcze do szkół rządowych; z dniem zaś 1 sier­
pnia r. b., rozpoczynam żapis uczniów tak przycho- 
dnich jakoteż na stół i stancję.— Ulica Elektoralna, 
Nr 778. nowy 43, miedzy Solną a Białą .— Przełożony, 
An: L. Pigłowski. (2—3) —4639—

— Po ś. p. Ignacym Kardolińskim Adwokacie przy 
Sądzie Appellacyjnym Królestwa odpowiednio do ży­
czenia Sukcessorów przyjąwszy akta processowe do za­
chowania z mocy upoważnienia JW. Prezesa Sądu 
Appellacyjnego, zawiadamiam o tem strony interc- 
ssowane i zarazem wzywam, iżby się zgłosiły jak naj­
spieszniej celem porozumienia co do dalszego prowa­
dzenia interessów.— Klemens Głębocki Obrońca przy 
Warszawskich Departamentach Rządzącego Senatu 
w Warszawie przy ulicy Leszno pod Nr 655 zamie­
szkały. (2—2) - 4 5 8 3 -

— Ostrzegam niniejszem, kogo to interessować mo­
że, iż Franciszek Piętka, przestał zajmować się mo- 
jemi interesami, i dawane mu plenipotencje odwoła­
ne zostały—K. Morawska. (2—3) —4642—

— Pan J. Biedrzycki, zegarmistrz, zamieszkały 
w Warszawie przy ulicy Bednarskiej Nr 2677, dał mi 
liczne dow ody, źe jest doskonałym i zaufania godnym 
zegarmistrzem, a w żądaniu zapłaty bardzo umiarko­
wanym; mogę go więc jakotakiego sumiennie polecić. 
—4896— Ludwik Pawłoski, ob. ziemski.

— Antoni Kulikiewicz, poprzednio Komornik przy 
Sądzie Pokoju, nowo-mianowany Komornikiem przy



Trybunale Cywilnym w Warszawie, otworzył kancella- 
rję w mieście powiatowem Łęczycy, o czem strony in- 
teressowane zawiadamia. (2—2) —4703—

— P. Elsner, Dentysta, powrócił z zagranicy i zao­
patrzył swój zawód w najnowsze wynalazki Dentystyki. 
Mieszka przy rogu ulic Nowy Świat i Śto-Krzyzkiej, 
Nr 3, obok cukierni Semadeniego.

(2—3 ) -  —4754—
— Jutro w Prado grać będzie muzyka, niezależnie 

od zabaw miejscowych puszczone będą trzy balony 
„Cavalier“, „Glaubicz* i .Rzepicha11. Ostatni puszczo­
ny będzie wieczorem. Następnie park oświetlą ognie 
bengalskie.
w  ja^es â° e '̂. Wracając z Konstantynopola przez 
Wiedeń zmieniłem tamże w Kantorze wekslu Bernar­
da Pechkranz rozmaite waluty, które akuratnie podług 
dzienego kursu obliczone mi zostały. Polecam przeto 
wspomniony kantor ziomkom udającym się do Wie­
dnia—tem także dogodny, że jako u warszawianina 
można się rozmówić po polsku i jest blizko kolei 
Północnej, w hotelu Europe. — Apołlinary Kątski.

— Niejednokrotnie biorąc cukry desserowe, pocho­
dzące z fabryki p. Filipowicza, przy ulicy Hr: Berga, 
przekonałem się o dobroci takowych, jakoteż o aku- 
ratnem i śpiesznem wykonaniu wszelkich zamówień 
w pomienionym zakładzie cukierniczym; dla tego też 
poczytuję sobie za obowiązek rekomendować takowy 
z jak najlepszej strony.— P. D. —4860 —

Przy Monte Christo.
Lekcje i kąpiele w szkole pływania St. Majewskiego, 

mają miejsce codziennie od rana aż do zmroku. Opła­
ty od nauki pływania za całe lato rs. 10., za jeden 
miesiąc rs. 4; za jedną lekcję kop. 30. Od kąpieli dla 
posiadających sztukę pływania: ża całe lato rs. 4; za 
jeden miesiąc rs. 1 kop. 50; za tuzin biletów kop. 90, 
za kąpiel jednorazową kop. 10. (1—6)—4 9 4 9 =

Wody mineralne naturalne.
Do składu aptecznego Leona Gradomskiego, przy 

ulicy Długiej Nro 590, nadeszły wprost ze źródeł 
świeżego czerpania, następujące wody: Kąrlsbadzkie • 
Muhlbrunn, Schlossbrunn i Sprudel; oraz sól Karls- 
badzka, Bussang, Driburger, Egersalzquelle i Fran- 
zensbrunn, Ems Kraenchen i Kesselbrunn, Fachingen; 
Homburgskie, Iwonicka, Kissingen Rakoczy, Kissin- 
gen gorzka, Krankenheilskie, Kriiznach, Krynicka, 
Marjenbadzkie, Obersalzbrunn, Setters, Spa Pouchon, 
Szczawnickie, Vichi wszelkich źródeł i pastylki, Żege- 
stowska; także Wody krajowe, Błoto Buskie, Ług i 
szlam Ciechociński. (2—3) —4861 —

-  INSTYTUT WÓD MINERALNYCH przy Krasińskich 
Ogrodzie zawiadamia, że stosownie do życzenia niektó­
rych osób, w tym roku, jak i lat poprzednich, dla 
pragnących kuracji wodami naturalnemi, takowe utrzy­
muje. Prócz tego, dla wszystkich cierpiących na kana­
ry dróg oddechowych, a mianowicie katary, kaszle, 
chrypki zadawnione, Aparat Inhalacyjny, od lat 4 ch 
istniejący, w krótkim czasie usuwa.— J. Wyszomirski 
,  . —4901—
Zakład Leczniczy dla kobiet D rów Rogowicza i Bern­

harda w Warszawie, Alea UjazdowskaNr 1726 c (14). 
Przyjmuje osoby ciężarne, położnice i dotknięte 

wszełkiemi chorobami kobiecemi, oprócz zaraźliwych 
i rakowatych nieuleczalnych. Opłata za pomieszcza­
nie, utrzymanie, leczenie i lekarstwa, wynosi: w po­
kojach oddzielnych dla jednej tylko osoby, po rs. 3 
dziennie, w pokojąch wspólnych dla dwóch osób po

rs. 2; dla trzech po rs. 1 kop. 50 dziennie od osoby. 
Rodzące w Zakładzie, mają na żądanie zapewnioną 
tajemnicę pod każdym względem. W Zakładzie dopeł­
niają się wszelkie operacje w zakres położnictwa i 
chorób kobiecych wchodzące. Ambulatorium od godz. 
lej do 3ej po południu. (5— 10) —4027—

— Zakład leczenia Kumysem D-rów A. Przystań- 
skiego i J. F. Nowakowskiego w Warszawie, w Saskim 
Ogrodzie przy Ujeżdżalni, przyjmuje chorych cierpią­
cych na suchoty, chroniczne katary dróg oddechowych, 
katary żołądka i kiszek, różne chroniczne odpływy na 
bezkrwistość, bladaczkę, długotrwałą djarję, na wszel­
kie osłabienia i wyniszczenia organizmu. Kurs meto­
dycznego leczenia kumysem trwa sześć tygodni, przy 
codziennym nadzorze lekarzy Zakładu, którzy udzie­
lają chorym porad od 8ej do H ej rano i od 5ej do 7ej 
po południu. Wydawanie kumysu odbywa się na bu- 
telki i szklanki cały dzień. (8—10) —3498—

Żądane są zt.ra? ' U n j ą t l i l  / . i r n iN i i iR ,
za  g o tó w k ę , z a  z f .l ic z e n ie  p o ło w y  sza cu n k u , bez  
d łu g ó w  p r y w a tn y c h , z  d łu g a m i T o w a rz y s tw a  K r ed y to w eg o  
i  d łu g ie m  b a n k o w y m  lub  z  sa m y m  T o w a rzy s tw em  K r e d y to -  
w em , r ó w n ie ż  ż ą d a n e  są  D o m y  w  W a r sz a w ie  na  z a m ia n  z a  
dob ra  z ie m sk ie  z p r z y stą p ie n ie m  do T o w a rz y s tw a  K r e d y to w e ­
g o  M ie jsk ie g o  o i l e  U k o w e  s p ła c a  c a łk o w ic ie  d łu g  p ry w a tn y . 
B liż sz a  w ia d o m o ść  w K a n ti r ze  Z leceń  p rzy  K s ię g a rn i i L ito -  
gra fji D z w o n k o w sk ie g o , u lic a  M iod ow a , ( l — 1) —  4 9 1 2 —  j)

OKRYCIA I KOSTIUMY
w w ie lk im  w y b o r z e , w fa so n a c h  n a jn o w sz y c h , o d z n a ­
cza ją ce  s ię  g u s te m , n a d e s z ły  z P a r y ż a  do  M ag a zy n u

J. Matuszewskiego,
u lic a  M io d o w a , P a ła c  D y zm a ń sk ic h .

(2 12 } —  4 6 7 6  —

C M I  F O T O l i R l F J I
NAJNIŻSZE

W  z a k ła d z ie  F r a n e i t z a a  l i u l e w t m i e g o ,  p rzy  u -  
lic y  P o d w a le , d om  p r z ech o d n i n a  M io d o w ą  p o d  fila ry  W g o  
D y z m a ń sk ie g o , N r  4 9 7 a , z a s to so w a n e  są  do  k a ż d e g o  fo r ­
m a t u _______________ ( 2 - 8 ) ____________________ —  4671 —

P o tr z e b n e  są

DWA LUSTRA,
śred n ie j w ie lk o śc i, w z ło ty c h  ra m a ch , n ie w ie le  u ży w a n e .  
K to  by m ia ł  ta k o w e  do  z b y c ia  z a  p r z y stę p n ą  c e n ę , r a czy  p o ­
z o s ta w ić  a d r e s  w  F a b r y c e  C ukrów  J .  J a n o w s b l c g o ,  
u lic a  S e n a to r s k a , o b o k  d om u  D cfcrycza
________ ( 1 — 1) v —  4 9 4 1  —

K to m a d o  s p r z e d a n ia

!  A E T 0 I ,
—  w z u p e łn ie  dob rym  s t t n i e ,  n ie w ie le  u ż y w a ­

n y , z e c h c e  d a ć  z n a ć  n a  u lic ę  A le k s iu d r ję ,  o b o k  G im n a zju m  
d o d o m u  rzą d o w eg o , N r  2 7 6 8 a , w p raw ej o f ic y n ie ,  p ie r w s z a  
s ie ń  n a  d o le .   —  4 9 4 2  __

W  K o ś c ie le  N a r o d z en ia  N a jś w ię tsz e jM a r j i  P a n n y  w W a r -  
sz a w ie  p rzy  u licy  L e s z n o  są  do  sp rze d a n ia :

ORGANY
o  6c iu  g ło s a ch , z  p ię k n ą  s ta r o ż y tn ą  s tr u k tu rą , z a  nrzT=ton  
ną cęn ę  O rgany w sp o m u io n e  u su w a ją  s ię  z  p o w o d u  n ie n '  
ły to c z n e ś c i ,  po  z n ie s io n y m  c h ó r z e  za k o n n y m  W iadn™  t l  
n a  m ie jscu  u  A d m in is tr a to r a  P a r a fj i. * W w 3 o n »°&

(2-3) 4530
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W ZAKŁADZIE FOTOGRAFICZNYM
TEOFILA BOBETTI

M arszałkow ska, N r I408a 
12 k a r t  wizytowych rs. 2.
6 „ „ 1  kop. 50.
3  71 n n  * •

12 portretów  gabinetowych 6.
Ceny w iększych fotografji stosunkow o zniżone. Fo to  

grafje wykonywają się od najm niejszych do naturalnej
wielkoś i (2 — 6) — 4284 —

Kanony na Ołtarze,
gotow e, oprawne w złocone ram ki.

Za ga rn itu r złożony z trzech  eztuk po rs. 2 kop. 50, po 
ra. 3 kop. 7 5, po ra. 5 kop. 25 i drożej u P o z t e t n l k m  
CHE ISO, K rah:-P rzedm ., N r 12 , wprost Kościoła S go 
K rzyża w W arszaw ie. (3—3| — 4440 —
*JUUUUUUUU. tJUL!JL IUI JUlJUUUUlrf

ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY
SACHOWICZA 

A rtysty  M alarza M in iatu r
®< K rakowskie P rzedm . N r 407, obok K ościoła S go K rzyża

B ilety wizytowe:
12 sz tuk  rs. 8 (dawniej 6) .  

6 „ „ l k o p  50.
3  n  r  1

( 5 - 1 8 )

Ceny zniżone:
P o rtre ty  gabinetowe: >® 

12 sztuk  rs. 5 (dawn. 18) ) «
6 „ „ 8  >*
3 » » »  > •
l „ „ 1 kop. 50. >®

— 3942 — >e

m

i
*m ryy TT¥ry nmr Yrrrrrrrrr*

K toby m iał do w ynajęcia od S go Mi- 
"chała  4 PoE&oje z  P rzed pok ojem
i fiiiaelinią od frontu, w stronach  u lic  
B ielańskiej, T łom ackiaj, P rzejazd , L eszno, 

Orlej, E lek toralnej,- zechce swój swój ad res złożyć w R e­
dakcji K u rje ra  W arsz., pod lit. M  JB (3— 3) — 4603 —

23 TYNK TU RA NA PLUSKW Y!!!
S7i
3  N ajpew niejszy środek na zupełne v/yaiszczenie te- 
£i] go rs-bactwa z ich ZBrodkami

3na wszelkie robactwo domowe!!!;
1 wiele przew yższający w sku tku  Proszek  Perski, je s t 

do nabycia w Składzie Głównym Z apałek  W. Nzi 
slew eK lcgo, przy ulicy Senatorskie j, N r 467a, 
pierwszy dom od ulicy B ielańskiej, naprzeciw  b. domu 
P e tyskus . — W  tym że sk ładzie  znajduje się P ro ­
s z e k  P e r s k i  świeży, oraz T rucizna  na  Myszy i 
Szczury, Bibuła do tru cia  m uch i U enzlna  
do w yw abiania plam  i Pochodnie do obrzędów  po­
grzebowych. (4 — 8j — 4114 —

O ogłoszonym do w ydzierżaw ienia

Folwarku Sm aklice,
blizko rzeki Bugu, o r - z m iast Ciechanowca i D rohiczyna, 
?ub. Grodzieńskiej, (wśród 3 ;h  kolei żelaznych), nadeszły 
już szczegółowe wiadomości pod N r 1, u lica Szkolna, m ie­
szkania Nr 3. (3 — 3) — 4432 —
& « # « # « # « * • « • # # § • « * « • • • « • « • • « > • • * • • • »

Skład Ubiorów dla dzieci »
F .  W I N K L E R A  

F I  Serc N iecała.
•

Nr lO. FlSca N iecała. Nr lO •
2  poleca wielki a s s o r tm e n t  garderoby  d la  obojga płci £  
W i na każdy  wiek, oraz ubiory d la  studentów . 9
•  ( so —0) — 1521— j

KANTOR WEKSLU1lm u sur
przy ulicy Senatorskiej, N r 26. 

podaje do powszechnej wiadomości, iż dla u- 
łatwienia nabywania pożyczek, preinjo- 
wycli 5% rossyjskich, postanowił u sie­
bie sprzedawać takowe na raty, a miano­
wicie przy zakupieniu pożyczki rs. lO, resz­
ta zaś ma być zapłaconą, w ratach miesięcznych, 
stosunkowo do pozostałej summy.

Nadmienia przy tern, że wszelka wygra­
na, jakaby padła podczas płacenia rat, należy 
do kupującego.

Kantor powyższy ubezpiecza pożyczki Ros-
syjskie od amortyzacji jp  o  IO K O P I E ­
J E K  od sztuki.

Zlecenia z prowincji najakuratniej wypeł­
nia.

(5 — 6) 4426

mifflaiiiftsinimKifflSiftieiseu 
M A G A Z Y S  H E B L I

Zagranicznych i Warszawskich [
W H O T E L U  A N G IE LSK IM

Ma h e n o r donieść Szanownej publiczności, ż e  m e­
ble swe, k tó re  dotąd  zalecały  się znaną wykwintno- 
ścią i gustem , obecnie tem  się jeszcze odznaczają, 
iż takow e sprzedają  się po cenach  bardzo p rz y ­
stępnych.

( 2 -  15) — 4707 —

Znar.y ze swej dobroci
S 5 J E J J E Ł  m i r i i ^

krajowy, w yrabiany na sposób francusk iego  B R IE , w do ­
brach  Demba pod Gj.iwoliaom , k tórego wyłączny kom iss

p 's ia d a
Skład Ant. Stępkowskiego,

w tych dniach nowy tran sp o rt o trzym ał takow ego, a jak o  
o wiele lepszy cd poprzeduiego rekom enduje. Cena nader 
p rzystępna, za sz tukę 65 kop., przeszło  2 funty wagi.

(3 —6) —4591 —

SZAFY KASSO WE

M E D A L

( 3 - 2 0 )
w  W A R SZA W IE

— 4225—
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podług wz< rów  jak ie  z csta tn ich  u lepszeń okazały się  być 
najpraktyczniejszym i, są do nabycia 

w  S K Ł A D Z I E  P A P I E B l )

Antoniego Sznstra,
na placu T eatra lnym , pcd N r 473 lit. c.

( 2 - 2 )    — 4637 —

Magazyn Strojów J. Krentzer,
istn iejący  pod teatrom , przeniesiony zo sta ł na  u f  cę N iecałą 
N r 6 14Ł , o czem m am  zaszczyt donieść Szanownym Damom, 
że  ja k  do tąd  tak  i n adal je s t moim zadaniem  aby z wszel­
ką  a k c ra tn iś c ią  wywiązać się z roboty u m nie ta k  gotowej 

jak o  i zamówionej T am że po trzebne są

PANNY, w a H
zdatne  do S trojów , również i do sklepu, w iadom ość na 
m iejscu. (2—3)— 4547—

WYPRXEDAZ
OBIĆ PAPIEROWYCH

ta k  krajow ych j a k i  zsgran icznych  fabryk, w połowie 
i  mniej ja k  w p e ł wie cen praktykow anych.

W  tych  dniach o tw artą  zosta ła  w dom u W -go Bo­
cka na  P lacu T eatra lnym  od ulicy N ow o-Senatorskiej 
N r 8.

Osoby kupujące raczą m ieć dokładny rozm iar poko- 
1 jów. (2 —6) — 4784 —

Towarzystwo Przemysłowo-Handlowe
w CLADÓWCI,

w W arszaw ie, na  P lacu Bankowym, dom JW . 
H r. Przezdzieckicgp, sp rzedaje  L ik iery , W ódki, 
A lk ,h e l, Kumy, Żytniów&ę, Octy, M akarony  i 
K rochm al. H andlującym  odstępuje  się rab a t. 

( 1 8 — 01 — 3 0 8 6 —

R o l e t y  rowańtuchowe i kolorowe.
Ceraty wszelkiego rodzaju  i 
S k ó r a  a m e r y k a ń s k a  w najlepszym  ga­

tunku . .1 * 8

I A J T A I I E J
sprzedąją się w Składzie

Seweryna Mazur i Spółki,
i obok R atusza.

( 2 3 - 0 ) — 2506 —

J f

K A R E T A
F a b ry k i W iedeńsk ie j, w zupełnie dobrym  
stanie, j< s t do sprzedania  za p rzystępną  ce­

nę, przy ulicy Nowy-Swi&t, N r 1248 (59). W iadom ość u S tró  
ża  Ignacego. ( 2 —2' — 4834 —
nnnr"ir-ir—ir-łr-i

lgnącego. iii — z 1 —
§®SH5ESHSHSHSHSESHSHSE5ESJ5i5E5ESESE5HSHSHSBS HSHSESffiZS2S2SES25E525E

Skład Win L. Maringe, §
przy ulicy Marszałkowskiej, Nr 1403 (nowy 58) gj
Poleca się  z doborow em i i wystałem ! W inam i tak  g  

y  Szam pąńskiem i Cliquot, M oet e t Chandon, Mum, Roe- fg 
0  d e rer L udw ik i T eciil. Francuzkiem i: B ordeaux i B our- ffl 
9  gogne, W ęgiersidem i: Desserowem i słodkiem i, L ik w cra - m 
0  mi, Rum ąm i, A rakam i, Oliwą, Porte rem , i Piwem an k  
O gielskiem , a  to  wszystko w różnych gatunkach , po ce tó 
9  nach sta łych  u m i a r k o w a n y c h ,  podług C ennika w K anto- jfl 
a  rze tegoż S k ładu  wywieszonego. K
®  (2—3) — 4843 —

K3 0

i  
€
U Poleca 
U

M am zaszczyt ogłosić, że  po śm ierci m ęża mego, p o s ta ­
now iłam  zwinąć mój

Zakład Jubilerski,
przy u licy Krakow skie-Przedm ieś<ie, N r 416, w blizkości 
Poczty, i d la  t e g o  W yroby w Sklepie tym wyprzadawnć będę 
po cenie kosztu , a  naw et n iek tó re  znacznie taniej Z am ów ie­

n ia  na n>we Roboty i R eparacje , nadal przyjm uję. 
(2— 6) — 4662— B .  J T l n k c i r e w i r z .

Niezwykła sposobność
ZAOPATRZENIA SIĘ

W świeże, tanie i dotrę Towary
! i to tylko do 15 Sierpnia r. b. Z powodu zupeł­

nego zwinięcia handlu i dla prędszego wyprze­
dania różnych Płócien z renomowanych fabryk 
oraz bielizny stołowej, chustek do nosa i t. p., 
odstępuje od ceny kosztu, kupującym na raz za 
rs. 25, rabat 8 od sta, za rubli 50, rabat 12 

' od sta, a zą rs. 100, rabat 15 od sta. Spodzie­
wam się, że Szanowna Publiczność nie omieszka i 
skorzystać z tak dogodnej sposobności. Magazyn 

i ten znajduje się przy ulicy Miodowej, Nr 495 na­
przeciw filarów.

( 5 - 6 )  —  4452 -

BIURO i l O m r a O - M D O T E L S m
Heleny Ko wóleckiej,

przy ulicy K rakow skie-Przedm ieśeie, N r 383 (38), pierw sze 
p iętro , w prost Saskiego placu.

Powyższa firma, istn ie jąca  la t  16 , przy ulicy K ra ­
kow skie-Przedm ieście, obecnie p rzeniesioną zosta ła , ja k  
powyższy adres wskazuje. Pośrednicząc od ła t  ty lu  w wy­
borze N auczycieli i N auczycielek do wychowania dom owe­
go, również ja k  i do zak ładów  pryw atnych naukow ych, 
w spierana dokładną znajom ością zawodu, firm a ta  zdo ła ła  
sobie zjednać powszechne zaufanie  licznej k lien teli, esób 
pracujących w zawodzie naukowym  i uenanie rodziców, o- 
piekunów i przew odniczących w zakładach naukowych.

P olecając  nadal względom Szanownej Publiczności tę  f ir­
mę, mam zaszczy t zapewnić, iż wszelkich usiłow ań do 
sum iennego zadnsyćuczynienia memu posłannictw u, przy 
rozgałęzionych obecnie sto tu n k ach  w Cesurstwip, K ró le ­
stwie i zagranicą, z rów ną gotowością jak  przedtem  do k ła ­
dać nie zaniedbam .

W szelkie odw ołania się do m nie listow ne, w obrębie m e ­
go zawodu, proszę nsjuprzeim iej zaopatryw ać w ew nątrz 
w m ark i pocztowe na korrcspcndencje i in fo rm a c ji  '

(4 — 1 2 ) _____________________________ — 4299_______

OBICIA P A P IE R O W E '
W wielkim wyborze, po cenach z u p r ł n i o  n u k ich , poleca 
Hkład Obić Papierow ych, C erat i Rolet, pod firm ą ,J .  R<J9- 
Ż A Ś S B k I ,  u lica Miodowa, N r 9-________ (2 - 0 ) — 4 7 35  —

H  WUiTlIarcelSn,
na 2 -giej wiorście za Belw ederską R ogatką, przy D rcdse  
W illanow sk ie j połażonej, c tw hrtą  zes ta ła  na  sezon letn i,

r e s t a u r a c j a ,
gdzie w każdym  czasie będzie m <  żna dostać N ab iału , Kawy, 
H erbaty, wszelkiego rodzaju  Potraw  i Owoców świeżo rw a­
nych, po cenach m ożliwie um iarkow anych.— Zam ów ienia na  
Obiady lub Podw ieczorki n a  w iększą liczbę osób, u p rasza  
się robić na  24 godzin wpierw, w R estau rac ji w dom u JW . 
Jen e ra ła  W itkow skiego, na  rogu ulicy N iecałej i W ierzbow ej.

( 2 - 4 )  — 4775 —



—  12 -

Pod Zegarem .
Z a k ła d  Z e g a rm is trz o w sk i, p rz y  u licy  K ra k o w sk ie -P rz e d -  

m ieśc ie  p o d  N r 430 n a  przeciw  S k w eru  p t d  f irm ą  L  W ia - 
tro w sk i, o t r z y m a ł  w ty c h  d n iach  zn acz n y  w y b ó r zeg a rk ó w  
z ło ty c h  i s r e b r y c h  z  n a jce ln ie jszy ch  fa b ry k , o ra z  z e g a ry  s to ­
łow e p a ry z k i e, b ro n zo w e, m arm u ro w e  i o k rą g łe  w d re w n ia ­
n y ch  o p ra w a c h , R e g u la to ry  I in n e  zeg ary  śc ien n e  t a k  z w a n e  
S c h w a re w a ld z s ie , k tó r e  s p rz e d a ją  s ię  po  c e n a c h  u m ia rk o ­
w anych: W  ty m ż e  z a k ła d z ie  p rz y jm u je  się  w sze lk a  r e p a r a  
c ja  z p o rę c z e n ie m  do b reg o  i  re g u la rn e g o  c h o d z e n ia .

(1 — S) — 4890 —

Nadszedł świeży transport Płótna
S z lązk ieg o , po  cen ie  o d  R s . 9 do  )8 ; o ra z  w ie lb i t r a n s p o r t  
Weby H o lle n d e re k ie j, od R s. 19 do 70; tu d z ie ż  Bie­

lizny m ęzk ie j i d a m sk ie j, po cen n cb  n a s tę p u ją c y c h : 
Bielizna nięzka:

K o s z u le  ze  sz lązk ieg o  p łó tn a  śred n ieg o , Rs. 1 K . 35 (Z łp  9).
K o szu le  z c ien k ieg o  p łó tn a , R s l K op . 80 (Z łp . 12>.
K o szu la  w ebow e ś red n ie j c ien k o śc i, z g o rsa m i, k o łn ie r z a ­

m i i m a n k ie ta m i, zn a c z n ie  c ień sze , R s . 2, R s . 2 K o p . 50 
(Z łp . 16 G r. 20).

K o szu le  z n a jc ie ń sz e j w eby  h o lle n d e rsk ie j, -od R s. 3 do 6.
K o szu le  z f ra n c u z k ie g o  p e rb a lu , z  g o rsam i, k o łn ie rz a m i i 

m a n k ie ta m i, z w e b y  h o lle n d e rsk ie j , R s . 1 K op 65 (Z łp . 11).
K o .z u le  k o lo ro w e , R s. l ,  R s  l  K op . 35 (Z łp . 9) i R s. 2 .
G o rsy  w ebow e, od  K op  25 do R s. l  K op. 20 (Z łp . 8).

Bielizna damska:
K o szu le  ze  sz lązk ieg o  p łó tn a  śre d n ie g o , R s. 1 K op. 50 

(Z łp . 10); z  c ieńszego  p łó tn a , R s . 1 K op. 80 (Z łp . 12), R s. 2, 
R s . 2 K o p . 50 i R s . 3; z n a jc ień sze j w eby h o lle n d e rsk ie j, od 
R s . 3 K op. 50 do R s. 5; K o sz u le  nocn e  R s  2 i R s. 2 K .7 0  
(Z łp . 18; o ra z  K o szu lk i d z ie c in n e  n a  k a ż d y  w iek. Takie 
nadszedł wielki transport Firanek Szwaj­
carskich, łokieć od Kop. 16 sio Hop 60; z k t ó -  
r e m i to  a r ty k u ła m i p d e c a m  się  w zględom  S zan o w n e j P u ­
b liczn o śc i.

K u p u ją c y m  w w ięk szy ch  p a r t ja c h  o d s tę p u je  s ię  sto so w n y  
r a b a t .

O b s ta lu n k in a  K ró lestw o  i C esarstw o  od  R s. 50, b ęd ą  n a  
zam ów iony  c z a s  a k u ra tn ie  i su m ie n n ie  w ykonyw ane.

Ja c o b  F e n ig s te in , u lica  D ługa,
Hotel Niemiecki, N r 58 4,

(1— 6) — 491 8 —  w S k lep ie  o d  fro n tu .

Ekonom ze wsi,
p o s ia d a ją c y  c h lu b n e  św ia d ec tw a  i m ogący d o s ta rc z y ć  z a ­
sz c z y tn ą  re k o m e n d a c ję  p rz e z  O soby z a m ie s z k a łe  w  W a rsz a ­
w ie , p o sz u k u je  m iejsca . U lica  W ą z k i D u n » j, N r  149, w do 
m u  W go K o tu ń sk ie g o . (2 — 3) — 48 7 8 —

Do Handln Win Stanisława Riedel,
1 Spółki, p rz y  ro g u  u lic :  M azow ieck ie j i  S to -K rz y z k ie j. 
n a d sz e d ł t r a n s p o r t  p raw dziw ego  Piwa Bawarskiego, 
(K u lm b a c h e r B ier). (5 — 15) — 4724 —

TBATA WIEŁJSLI.
D ziś: Orfeusz w piekle.
J u t r o :  Filek 1 Floek

TEATB BOZmAlTOSCI.
J u t r o :  Pamiętniki Szatana.

A T 11 A M R R  A Przy n*icy Mi°dowej, w domu W -go 
A h O a u i U n a ,  L e ss e ru . Dziś i codziennie, P rzed­

stawienie A rty s tó w  Dramatycznych pod dyrekcją P. Sto- 
blńsklego.________________________(7— 0 ) — 4 6 4 3 -

ALKAZAR przy ulicy Królewskiej.
D ziś  i co d z ien n ie  P rz e d s ta w ie n ia  tru p p y  d ra m a ty c z n e j A u ­

s tr ia c k ie j  pod  d y rsk e ją  p a n i LEO POL D¥N¥ T. LU H A- 
TSCHY. P ro g ra m : D z i ś :  1. „ E in  W o r t  an  d en  M in i­
s te r . “ —  2 . „ D e r  U rla u b  n a c h  d en  Z a p fe n s tre ic h .“  — Jutro: 
„ V o n  S tu f  z u  S tu f .“  (6 - 0 ) — 4 5 4 5 —

D O L IN A  S Z W A J C A R S K A .
Jutro dnia 1 9 g o  Czerwca 1 8 9 0  roku

Koncert Józefa Straussa.
1. U w e r tu ra  z op. „ B ia ła  D a m a ,“  B o ie ld k u .
2. N c c tu rn e , C ho p in a .
3 . M a iro sen , w alc, J ó z e fa  S tra u ssa .
4 . P o d ró ż  po  E u ro p ie , p o tp c u r r i ,  C onrad iego .
5. U w tr tu ra  z op. „ S ro k a  z ło d z ie j,“  R ossin iego .
6. ATe M a ria , n a  w io lcn eze llę  i a r fę , S c h u b e r ta , so lo  na  

wń lo n cze lli w yk . P . B e lm an n , n a  a r f ie  P a n n a  P is to r .
7. W in o , k o b ie ta  i śp iew , w sie , J a n a  S tra u s s a .
8. P o tp o u rr i  z op  „ F a u s t , “  G o u n o d a .
9. U w e r tu ra  z op . , ,O b e ro n ,“  W e b e ra .

10 . M a lib ra n , a r j a  B alfego , w y k o n a  P . K lem ke.
11. „ P o ż e g n a n ie ,“  P ą n f f le ra , so lo  n a  p is to n ie , w ykona 

P . K iih n ert.
12. P rz e b u d z e n ie  s ię  lw a, k a p ry s  h e ro ic z n y  A n to n ieg o  

K ą tsk ieg o .
P o c z ą te k  o go d z in ie  6 1/ , .  C en a  w ejście  K op . 2 0 . 

D ziec i do l a t  lo -c iu , p ła c ą  p o ło w ę .
W  ra z ie  n iepo g o d y  K o n c e r t o d b ę d z ie  s ię  w sa li.

( 6  — 0 )  _ 4 J , 9 3 _

SZKOŁA PŁYWANIA 1 KĄPIELE, Sta- 
nisława Majewskiego, p rz y  w ysp ie  „Monte- 
0hrłsto.“ P rzew ó z  w p ro s t u licy  O boźnej. (7 — 12) — 4 6 2 2 —

MUZEUM SZTUK PIĘKNYCH, w P a ła c u  K a-
z im ie ro w sk im , w p a w ilo n ie  n a  le w o , w e C z w a rtk i  i N ie ­
d z ie le  b e z p ła tn ie ,  o d  g o d z : l o e j  r a n o  d o  t e j  p o  p o łu d n iu .

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ
D n ia  6-go ( l8 g o ) C zerw ca  1870 r

Monety 1 Papiery. Ż ą d a n o  |  Płacono

P ó łim p e rja ły  R o s . —  k . —  rs . 6 k . 35 R 11 hi A k o n . nr.
D u k a ty  H o llen . rs . —  k . —  rs . 3 k . 40
Obligi sk a rb o w e  100 rs ., (o p ró cz  kup .) — — — —
L is ty  Z a s t:  3 o k re su , I ,  a. z a  r s .  100 92 39 — —
L is ty  Z a s t. 3 o k re su , I I  s. z a r s .  100 92 39 — —
L is ty  Z a s t. now e 5 ° ;0 z  r .  1869 . . . 93 - 92 67
O blig i T o w a rz y s tw a  K re d . Z iem skiego — . - — —
L is ty  lik w id acy jn e  r s r .  1 0 0 . . . . . . . . . 74 31 73 81
B ile ty  B a n k u  C e sa rs tw a  z r . i 8 6 0 . . 90 67 90 83
N ow a R os p o ż y c z k a  p r e m .z r .  186 4 . 14T 50 146 50

„ „ a r .  186« . . . 145 — — —
A k cje  D ro g iż e l. W a r .W ie d .  za sz tu k ę —  -, — r ^ — —
A k cje  D rogi ż e l. W a rs a -B y d g o s k ie j . 74 73 —

A k cje  Głów. Tow. R o ss. D ró g  ż e l . . #— ■ i — —

A k c je  D rogi że l. W a r s z .- T e r e s p o l . . — — — —

O bligacje , k o le i ż e la z n e j T e re s p o lsk . — — . — —
A kcje  K ole i Ż e l. F a b r .  Ł ó d z ............... — - — —
5 %  L is ty  z a s ta w n e  r o s s y ja k ie . . . . .  . — — —

W a rto ść  k u p o n u  b ie ż : od  L is t. Z a s t .  rs . 1 k o p . 9 4 %
O d L ik w id acy jn y ch  rs . —  ko p . 1 8%
O d L is tó w  Z a s t  now ych  kop . 2 4 3 l/ , e
Berlin: W e k se l 100 ta l. 2 m. rs . 1 12 a . 5 rs . 111 k. 60
Londyn  3 M. I  fu n t s t. rs . 7 k. 66 rs  —  k . —
Bary*. W e k se l Z m . z a  300 fr. r s ,  91 k . 35 rs . 90 h .  90 
Wiedeń. W  2 m . z a i 5 0 w .  a . r s .  96 k . 60 rs . —  k o p . —

C e n y  Targowe Warszawskie — D. 17 Czerwca
p łaco n o  z a  k o rz e c  p sz en icy  od  rs . 7 k o p  50  do  rs . 7 kop. 
80; ż y ta  od  rs. 4 kop. 20 do rs . 4 k  27* /,; jęezmienia 4 -ro -  
i -dwu rzęd o w eg o , od  rs . 3 k o p . 15 do rs . 3 kop . 3 0 ; Owsa 
o d  rs . 2 kop . 40 do rs . 2 ko p . 5 5 — K a r to fli  od  r s  1 kop. 
20 do rs. ł  ko p . 85

O k o w i t y  p łaco n o  d n ia  17 C zerw ca za  w iad ro  o d  rs . 4 
k o p . 2 5 %  d o r s .  4 k o p . 3 3 %  z a  g a rn ie c  od  r s .  1 k. 38*/, da  
rs . 1 ko p . 41.

W Drukarni Kurjera Warszawskiego (Plac Teatralny Nr 473 c). — Aobbomho IJerayposo.
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DODATEK do KURIERA WARSZAWSKIEGO Nr 132
Sobota. —  Dnia 6  (18) Czerwca. —  Rok 1870.

Rada Szczegółowa Opiekuńcza
Dorno Schronienia Starców ń-go Huelia 

1 P. Marji.
P o d a je  n in ie jsz e m  do  w iadom ości pub liczn e j i i  w d n iu  

25 cz e rw c a  (7 lip sa )  b . r . w k a n c e lla r j i  R a d y  S z c z e g ó ło ­
w ej p rzy  u licy  P rz y ry n e k  w dom u pod  N r  1883J4 ob o k  k o ­
śc io ła  N . P . M a rji p o ło żo n y m , o g o d z in ie  5 -te j z  p o łu d n ia  
o d b ę d z ie  s ię  l ic y ta c ja  in  m in u s  n a  d o s ta w ę  so o  są ż n i L u­
b ie ż n y c h  d rzew a  sosnow ego i 600 k o rcy  w ęg la  k am ien n eg o , 
n a p rz ó d , p rz e z  o tw a rc ie  d e k la ra c j i  p iśm ie n n y c h , a  p o tem  
g ło śn a .

Z a  p ra e tiu m  lic i t i  z o d s ta w ą  n a  m ie jsc e  do D om u S c h ro ­
n ie n ia  S ta rcó w  o z n acz a  się  in  m inus, rs : 8 z a  są ż e ń  ku 
b ieżny  d rzew a, i ko p . 70 z a  k o rzec  w ęgla l-g o  g a tu n k u .

D e k la ra c je  p o d łu g  p o n iższeg o  w zoru  m a ją  być p is m e  na  
s tę p lu  k o p . 30, czy te ln ie  i  w y raźn ie , b e z  ż a d n y c h  sk ro b a ń  
a  o f fe r ta  n ie  cy fra m i a le  s ła w am i w y rażo n a .

W a ru n k i lic y ta c y jn e  p rz e jrz a n e  być m ogą k a ż d o d z ie n n ie  
w k a n c e lla r j i  R a d y  Szczegółow ej.

W a d ju m  do lic y ta c ji  u s ta n a w ia  się  rs :  240 n a  d rzew o, 
i  rs : 42 n a  w ęgiel, k tó re  k a ż d y  p rz e d s ta w ia ją c y  d e k la ra c ję  
z ło ż y  i  w a ru n k i licy tacy jn e  n a  dow ód p o d d a n ia  się  ta k o ­
w ym  p o d p isa ć  j e s t  obow iązany .

Wzór do deklaracji.
W s k u tk u  o g ło sz en ia  z d  p o d a ję  n in ie j­

sz ą  d e k la ra c ję  iż  p o d e jm u ję  się  d o sta w y  (w ym ienić d rzew o  
lu b  w ęgiel, a lb o  o b y d w a  te  p rz e d m io t* ) , z e d w ó zk ą  n a  
m ie jsce  do d om u sc h ro n ie n ia  s ta rcó w  Śgo D u ch a  i N. P. 
M a rji  w W arsz aw ie  p o d  N r 1883j4 p rzy  u licy  P rz y ry n e k  
p o ło żo n eg o , licząc  z a  są ż e ń  k u b ic z n y  d rzew a  v . k o rz e c  w ę ­
g la  k am ien n eg o , po  ru b li  v. k o p ie je k  sre b re m  (tu  w ypisać  
l i te ra m i) , p o d d a ją c  s ię  w szelk im  obow iązkom  i z a s t r z e ż e ­
n iom  o b ję ty m  w w a ru n k a c h  p rz e z e m n ie  o d czy tan y ch  i s p i ­
sa ć  się  m ający m  w edle ty c h ż e  k o n tra k c ie .

W a d ju m  w kw ocie rs : 240 v. 42 p rz y  n in ie jsz e m  s k ła ­
dam , k tó re  w ra z ie  n ie u trz y m a n ia  s ię  p rz y  l ic y ta c ji  m a 
być  m i z a ra z  pow rócone.

S ta łe  m oje z a m ie sz k a n ie  j e s t  (w yp isać  m ie jsce  i n u m e r  
dom u).

D n i a .....................................  1870 ro k u .
(p o d p isać  w y raźn ie  im ię  i n azw isko).

O p iek u n  P re z y d u ją c y .
R a d c a  S ta n u u  M . P r u s z y ń s k i  

______________ (1 — 3)________ —  4743 — (D. W .)

O B W I E S C Z E N I E .

Sąd Policji Prostej w Grójcach.
P o d a je  się  do p u b liczn e j w iadom ości, że  w ro k u  zesz łym  

w m ieśc ie  G ó rz e -K a lw a rji G u b e rn ji W arsz aw sk ie j w k o śc ie ­
le  po  B e rn a d y ń sk im  n a  c h ó rz e  K la sz to rn y m  zn a le z io n e  z o ­
s ta ły  c z te ry  ta b a k ie rk i  s re b rn e  to  jest: je d n a  z  k a n ta m i, 
d ru g a  o w alna , tr z e c ia  o k rą g ła , c z w a rta  z ie lo n a  o w aln a , ł a ń ­
c u sz e k  s re b rn y , p ie rśc io n ek  z ło ty  z 4 -m a  d ja m e n c ik a m i i 
4 -m a k a m y k a m i czerw onem i, t a l a r  daw ny  p o lsk i, dw ie  m o ­
n e ty  W ę g ie rsk ie , t r z y  ta la ry  P ru s s k ie , dw a ru b le  s r e b rn e  
R u s sk ie  i 150 sz tu k  m a ły ch  s ta re j m onety . P rz e d m io ta  
pow yższe  z n a jd u ją  s ię  w d ep o zy c ie  S ą d u  tu te jsz e g o  o p ró cz  
s ta re j  d ro b n e j m o n e ty  z a m ia s t  k tó re j  zn a jd u je  s ię  g o tó w k a  
rs : 4 k o p . 5o , w zyw a p rz e to  osoby  in te re sso w a n e  a b y  z d o ­
w odam i w łasn o ść  u sp raw ied liw ia jące m i w  p rzec iąg u  d n i 30 
do  S ą d u  tu te jsz e g o  zg ło s ili s ię , w ra z ie  p rzeciw nym  p r z e ­
d m io ty  pow yższe  n a  rzecz  S k a rb u  p rz y są d z o n e  zo s ta n ą .

w G ró jc a c h  28 m a ja  (6 czerw ca; 1870 ro k u . 
______________ (1 — 1) —  4821 —  (D.__W.)________

R ejen t U ancellarjł Z iem iańskiej 
w Warszawie

zaw iad a m ia , że  n a  ż ą d a n ie  p e łn o le tn ic h  su k c esso ró w  A n to ­
n in y  z R akoszew sk ich  Ju rk o w sk ie j, w d n iu  8 (20) czerw ca 
ro k u  b ieżącego , czy li w p o n ie d z ia łe k , o go d . 12 w p o łu d n ie  
w ry n k u  N ow ego-M iasta , p o d  N rem  312, sp rz e d a n e  b ę d ą  
p rz e z  p u b liczn ą  lic y ta c ję  ru ch o m o śc i po  Ju rk o w sk ie j p o zo ­
s ta łe ,  ja k o  to : m eb la , b ie lizn a , pośc ie l i in n e  sp rz ę ty  d om o­
w e. W a rsz a w a  d n ia  5 (17) czerw ca  1870 ro k u . F ra n c is z e k  
Kkullgowekl. (i-i)—4915—

Rada sczegółowa Opiekuńcza
S zp ita la  D ziec ią tk a  Jezus w  W arsza w ie .

P o d o je  do w ia d o m o ść , iż  w d n iu  18 (30) C zerw ca r .  b. 
o god z in ie  u  ra n o , w g m ach u  S z p ita la  D z ie c ią tk a  J e z u s  
p rz e d  D elegow anym i C złonkam i R a d y  Szczegółow ej O p ie ­
ku ń cze j teg o ż  S z p ita la , o d b ę d z ie  s :ę  g ło śn a  in  p lu s  l ic y ta c ja  
od  ceu  n a  p ra e tiu m  o z n acz o zy ch  n a  sp rz e d a ż .

a. S ta re j k a re ty  n a  sa n ia c h  z la ta rn ia m i, c iem n o -z ie lo - 
no p om alow anej, bez  d y sz la  i o rczy k ó w  od rs . 10 .

b ,  P rz ed m io tó w  zn iszczo n y ch , b la szan y ch  wagi o k o ło  
pudów  103 fun tów  6, ż e la z a  lanego  w agi o k i ło  pudów  8 io  
fun tów  12, ż e la z a  k u te g o  w agi o ko ło  pudów  27 fu n tó w  2 
ra z e m  od  r s  150.

In n e  szczeg ó ły  o b e jm u ją  w a ru n k i licy tacy jn e , k tó re  k a -  
ż d o d z ie n u ie  z w y ją tk iem  św ią t w K a n c e lla r ji  S z p ita la  w g o ­
d z in a c h  b iu ro w y ch  p rz e irz a n e m i być m ogą.

w z a s tę p  O p iek u n a  P re z y d u ją c e g o  R o g o z i ń s k i .
P o m o cn ik  N ad zo rcy  S z p ita la  M u c h a r s k i .  

____________ ( 2 - 3 ) ______________________ — 4,719 —

W dn iu  9 (9.1) czerw ca r. b ,  sp rz e d a n ą  b ę d z ie  w T r y b u ­
n a le  C yw ilnym  w  W arsz aw ie , p rz y  u licy  D łu g ie j, p o d  N rem  
549, w w ydzia le  I ,  o god. lo  z ra n a , N ieruchom ość, 
w W arsz aw ie , p rzy  ro g u  u lic  G rzybow sk ie j i W ro n ie j p o ło ­
żo n a , N r  1040 h y p o teczn y m , zaś  13 p o licy jnym  o zn acz o n a . 
L ic y ta c ja  ro zp o czn ie  się od  sum m y rs  8995 k o p  4 8 , j a k o  
2/3 części sz acu n k u  ta k s ą  b ieg łych  w y k ry te g ). W a ru n k i i 
b liż sz e  o b ja śn ie n ia  p rz e jrz e ć  m o żn a  w k a n c e lla r ji  W . P i s a ­
rz a  T ry b u n a łu  Cyw ilnego w W arsz aw ie , pod  N r 549 is tn ie ­
ją c e j, o ra z  u  p o d p isan eg o , sp rz e d a ż ą  k ie ru ją c e g o  P a tro n a , 
w W arsz aw ie  p o d  N rem  552 i 3, p rzy  u licy  D łu g ie j, (nowy 
24) zam ieszk a łeg o . N a  v ad iu m  z ło ży ć  n a le ż y  rs. 1 ,ooo.

J ó z e f  S z w a r e e n b e r g , P a tro n . 
________-  (1 — 1 )— 4931 —

> g j§ |§ |)k  N i e r u c h o m o ś ć  N r  2515, 2 5 1 5 E , w W arsz a - 
w’e> Prz y u l*cy Ż y tn ie j p o ło żo n a , sp rz e d a n ą  z o s ta n ie  
p rzez  p u b lic z n ą  licy tac ję , w dn iu  12 124) czerw ca r . 

g j a l l l H l b - ,  o god. 10 ra n o , w T ry b u n a le  Cyw ilnym  w W a r ­
szaw ie, w wyd. 1 . L ic y ta c ja  ro zp o czy n a  się  od sum m y rs . 
29 4 7  ko p . 2 4 . W a d ju m  w ym agane rs . 9 0 0 . W a ru n k i s ą  do 
p rz e jrz e n ia  w K a n c e lla r ji P is a rz a  T ry b u n a łu  w W arsz aw ie , 
o raz  w K a n c e lla r ji  p o d p isa n eg o  w W a rsz a w ie  p o d  N rem  556 
zam ieszk a łeg o . W  W a rsz aw ie  d n ia  3 (15) c z e rw ca  1 8 7 0  r .

(1 — 1) - 4 9 1 3 — Ig n acy  P i ę d z l e k l ,  P a tro n .

L I C Y T A C J A
n a  M eble, S p rz ę ty , N acz y n ia , P o m arań czo w e  d rzew a , 
R o ślin y  o ra n ż e ry jn e  i  ro z m a ite  ru ch o m o śc i w fo lw a r­
k u  D o b rze lin ie  (p rzy  s ta c ji  P n iew ie), o dbyw ać się  
b ę d z ie  ta m ż e  w p a ła c u , d n ia  4 i 5 L ip c a  n . s. w P o ­
n ie d z ia łe k  i  W to re k . (2 — 2) — 4672 —

▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼
N i e r u c h o m o ś ć  N r  2867 i 8, w W a rsz a -

- w ie p rz y  u licy  T a m k a  p o ło żo n a , w d. 30 c z e r-  
w ca (12  lip ca) r. b , o god. 10 z ra n a  w T r y b u ­
n a le  C yw ilnym  w W arsz aw ie , w wyd. I .,  p rz e z

p u h liczn ą  licy tac ję  sp rz e d a n ą  b ędzie . L ic y ta c ja  zac z n ie  s ię  
od  sum m y rs . 10 , 150 . W ad ju m  w ynosi rs . 12 0 0  W a ru n k i 
p rz e jrz e ć  m o żn a  u  podpisanego . S h l h l i i s h l ,  M ecen as , 
N r  471 c  obok R e su rsy  K u p ieck ie j, w dom u S eydla .

’ ( 1— 3 ) - 4 8 3 0  —
A A A A A a Oa a a a a  ▲ ▲ ▲

\^  J e s t  do o d s tą p ie n ia

► &ARKUCHNIA, .
T p rzy  u licy  P ie k a rsk ie j , N r  131. Wi s doraość n a  miej-
► scu . II  — 1) —  4897 —  ‘ Ą



— II -

W m iesiącu czerwcu r .’ b., sprzedane zo­
s tan ą  w T rybunale  Cywilnym w W arszaw ie, 
w W yd. I., przy ulicy D ługiej, pod Nrem  

549, następujące

  Nieruchomości:
1) D nia  i i  (23) czerwca, o god. 10  z rana, Nierucho­

mość w W arszaw ie pod Nrem  1756, w blizkości Alei Bel- 
w ederskiej, na  rogu ulic P ięknej i M okotowskiej położona, 
granicząca z N ieruchom ościam i: I 756b , W ilhelm a R au, N r 
1 6 6 7 a  L ilpopa  i N r I75fi»  L eopolda K roncnberga. Ogól­
n a  rozległość wynosi wedle taksy  11,549 łokci kw adrato ­
wych. N a gruncie tej nieruchom ości znajduje się dom p a r ­
terow y m urow any, cd  ulicy Pięknej; pawilon czyli oficyna 
m urow ana, parterow a, drugi tak iż  pawilon, dom drew niany 
parte row y, otynkowany, na rogu ulic Pięknej i M okotow­
sk iej, dom m urowany parterow y, od ulicy M okotowskiej, o- 
ra z  inne zabudow ania gospodarskie, a  nad to  ogród owoco- 
wo-kwiatowy, w k tórym  znajduje się różnych drzew owoco­
wych sztuk 45, o raz  krzewów owocowych i kwiatow ych o- 
k c ło  sztuk  150. N ieruchom ość ta  wedle p ro toku łn  zajęcia 
przynosi dochodu rs. 1753 rocznie. W szystk ie zabudow ania 
są  w stan ie  dobrym , a obszerność placu, o raz  położenie 
w najpiękniejszej stron ie  m iasta  czynią possessję zarówno 
p rzy d atn ą  na  willę m iejską, jak o  i na  dom dochodowy, d a ­
jący  znaczny od włożonego k a p ita łu  procent. W adjum  do 
te j licytacji wynosi rs. 1,800, a licytacja rozpocznie się od 
summy rs. 9420 kop. 4fe3/3» jabo  a/3 części pow tórnie o b n i­
żonego szacunku

2) D nia  5 (17) Czerwca, o god. 10 z rana, N ieruchom ość 
w W arszaw ie pod Nrem  8038, przy ulicy Czerniakow skiej 
po łożona , ogólnej rozległości około łokci kw adratow ych 
8778 m ająca, z domu parterow ego z facjatkam i w połowie 
massiw m urowanego, a  w drugiej połowie z pruskiego m uru 
wybudowanego, z budynku m urowanego b lachą  żelazną k r y ­
tego, z ogrodu owocowego, oraz innych zabudow ań gospodar­
skich  sk ładająca  się. V adium  wynosi rs. 1,500, a  licytacja 
rozpocznie się od summy rs. 10 ,0 0 0 .

Bliższe w arunki sprzedaży, oraz  szczegółowy zpis powyż­
szych N ieruchom ości, przejrzeć  m ożna w K ancelarji P isarza  
T ry b u n ału  Cywilnego w W arszaw ie, pod N r 549, oraz u 
podpisanego sprzedażą k ierującego P a tro n a , przy ulicy S to- 
.Terskiej, pod Nrem  1779 (32 nowym).

Stanisław Rotwand, Patron.
(4 — 5) —4442 —

Z powodów przypadkow ych je s t  do sprzedan ia  za  ce­
nę dogodną w stosunku  do realnej w artości dcść znacz­
ny zapas S z k ł a  I P o r c e l w n y :  K ieliszki, Szklane- 
k i do piwa, Serwisy do kawy i d j  h e rb a ty , T alerze  s to ­
łowe i desserow e, W aza, Półm iski, S a la te rk i, W aga, 
Serwis do oliwy i do octu  p late row any , tak ież  podstąw- 
k i do Szklanek, wreszcie drobne sprzęty  gospodarskie, 
noże sto łow e i desserow e, tudzież  Suknie dam skie mało 
używane. W iadom ość przy  ulicy Szczyglej dom W go 
W ęgrzeckiego N r2895, codziennie od godz 9ej do I 2ej 
z r a n a .—Ł. W. ( i — 3) — 4899 —

Mam honor  donieść J J W W .  Panom, że przyjmuję wszelkie

Hafty do Mundurów galowych,
i wykonywam takow e w umówionym term in ie .

U lica Piwna, N r 94 (47), lsze  p ię tro , N r 5 m ieszkania.
A. Wojciechowska.

(1— 3) — 4902 —

Osoba zamężna szuka Towarzyszki
wspólnych kosztów  do Szczawnicy.

M ieszkanie przy ulicy H ożej, N r 3 nowy, m ieszkania  N r &.
(1—3) - 4 8 8 6  —

” Hatdel Wiktuałów
pod firm ą 

Pleknrse Angielski,
na Nowym-Swiecie pod Nrem  1306 (5 2), 

je ś t  do Sprzedania każdego czasu. W iadom ość na m iejscu.
( 1 — 3 ) — 4 9 3 6 —

0 lekcjach kroju i Robotach Damskich.
Przyjm uję do wykończenia suknie, kostium y, pzle to ty , ka f­

tan ik i i wszelkie okrycia, a  to  wykonywam ja k  n a js ta ran ­
niej i ja k  najśpieszniej, podług najnow szych żu rn ali, i po 
przystępnej cenie; a  tak że  wyuczam k ro ju  w kró tk im  czasie, 
bardzo  prak tyczn ie , przyczem  tak ż e  udzielam  książeczki i 
lin ijki z num eram i, d la  łatw iejszego pojęcia. M ieszkam  przy 
ulicy Nowy Świat i rogu W areck iej, N r 49 nowy, w daw ­
niej W W . Jabłonow skich  pałacu.

JTan W ojnlaklewlez, kraw iec dam ski.
(3 — 6) 4479 —

DO §HŁy|»U
|  STANISŁAWA BADIANU,
\  p rzy  ulicy Elektoralnej,  Nr 795 naprzeciw Banku  ,

C  nadszed ł świeży tran sp o rt:
f f  C E M EN TU  P o rtlan d  A ngielskiego, „R obinsa i Komp. 
f  z Londynu. 
g  CEGŁY ogniotrw ałej, „R am say i Co wen. “
A  GLINY ogniotrw ałej. £
w  KOKSU i W Ę G L I kam iennych kow alskich. A
\  T E K T U R Y  smołowcowej i BLACHY żelaznej do k ry - /  
C  cia dachów, w szystko praw dziw e A ngielskie i w naj- 
J  lepszym  gatunku. (2 4 —0) — 180— (1771) \

J e s t  do sp rzedania, lub zam iany na większy m ają tek

JET- O  Ł ,  " tŁ T W  jm .  IB Ł . K ,
wieczysto czynszowy o 21 w iorst od W arszawy, a  7 od stacji 
kolei żel. W am .-P e te rsb u rg sk ie j T łuszcz odległy, m ający 
ogólnej rozległości dziesiatyn  l s o ,  czyli (włók 10), z tych 
łą k  30 dzies. i psstew nika 30 dzies., n ieużytków  żadnych. 
Z iem ia Żytna klassy I ej i I i-e j .  Zabudow ania praw ie z u ­
p e łn ie  nowe, Inw entarz  żywy dostateczny, a  m artw y kom ­
p le tn y  i w porządku. Obsiewy ozime i ja re  zupełne i o b ie ­
cująco urodzaj. Z arazem  przy stacji kolei żel. W arsz .-T e- 
respo lsk iej, w m ieście powiatowem  M ińsku o 35 w iorst od

je s t do sprzedania  w bardzo  korzystnych w arunkach

Dom drewniany porządny,
z 7 -iu Poko i i K uchni złożony, z zatm dow aniam i gospodar- 
skiem i i pięknym  Ogrodem owocowym i wsrzywnym, z S a­
dzaw ką zarybioną i A ltanam i B liższa  inform acja, w S k ła ­
dzie m ate rja łów  piśm iennych T ytza, przy ulicy Miodowej 
w prost Sądu Appellacyjnc-go, lub  na miejscu.

(2 — 3) — 4655 —

S K Ł A D  P A P I E R U
pod firmą:

UDflT M wm m I j inn
1. . . jil W  J IU  M l ! i J .

i
€
<

I>r*y ulicy Wierzbowej, A r <>111C {
O tizym ał z P a ry ża  p ap ie r listow y J O C K E Y -  £  

CLUB; papier pod to rty  d la Panów  C ukierników ; 2 
Portm onetk i, W oreczki na łań cuszkach  d la dam , C  
W oreczki dziecinne do pieniędzy po kop. 6; Spinki do M 
m ankietów  w znacznym  wyborze; klej a  f r o l d  do A  
spajania szkła, porcelany, fajansu i t . d ’;F a rb y  w pu- 
dełeczkacb; ka łam arze  szkolne porcelanow e; R ejscaj - 
gi. Posiada p rzy tem  znaczną ilość album ów  bard zo  
gustownych; P am ię tn ik i do wpisywania; album y do 
m arek  i wiele innych przedm iotów . 

f  (2 — 3 — 4825 —

OGIER SIWY
la t 8, i W alach kary  la t 6, konie 

*  w ierzchowe dobrze ujeżdżone, są do sprze­
dan ia  na  folw arku w S łużew ie pod W Ulanowem.

(3 — 8 )— 4 7 5 1 —

i
i
i
<
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|  ZE SKŁADU WIE, DELIKATESÓW I TOWARÓW KOLOKJALKTGH

1 3J1- SPRIKGIEIFl |
%  j i r z 5 r o g u  u l i c  Ś - t o  H r z y z b ] e |  i  g ^ h o l n i j  p o d  B f r  1 3 3 8 .  £
S  P o le c a  s i ę  d o b ó r  W I N  p o  n a s t ę p u j ą c y c h  c e n a c h :  S
i l l  C e n a  b u t e l k i :  C ę n s  g a r n c u :  1

Y t  i n o  W ę g ie rsk ie  z ro k u  1866 i s ta rs z e , od  kop . 45 do rs . 12 k o p . —  O d rs . 2 ko p . —  do  r s  6 . S

„  B o rd o sk ie , czerw o n e  i b i a ł e ..................... „  87Va s> 6 n  >» 2 n  —  >. 5- ®
„  R e ń s k ie ...................................................................  „  65 „  6 „  — „  3 „  - — „  6 .
„  M o s e l .......................................................................  „  65 „  2 „  50 „  3 „  —  „  5.
„  B u rg u n d z k i i0 b ia łe  i c z e rw o n e   „  60 „  3 „  60
„  S z a m p a ń s k ie ...........................................  od  rs . 2 ,, 70 „  3 „  60

P o r t e r  1 P i w o  A n g i e l s k i e  s ło d k ie  i g o rz k ie  w o k se fta c h  i b u te lk a c h .
A r a k i ,  K u m y  1 C o g n a c  L o n d y ń sk ie ; Ł l k w e r y  fra n c u z k ie , P a s z t e t y  S s tra sb u rg s k ie , Owoce 

w c u k rz e , K o n s e r w y  fra n c u z k ie . S ery  w ró ż n y c h  g a tu n k a c h : B u l i o n ,  M u s z t a r d y ,  S z p a r a g i  C harop i 
gnons, B r o s z e k  fra n c u z k i, T r u f l e ,  S a r d y n k i  O l i w a  P ro w a n c k a , O e t y  f ra n c u z k ie , M i o d y ,  Ś l i w o ­
w i c a ,  Ś l e d z i e  i t. p.

H E R B A T A  w  w yborow ych g a tu n k a c h  fu n t  od  r s .  l ko p . 20, do rs . 3 
W I A T O  B o r d o s k i e  w o k se fta c h  120 , 150, 200 i so o .
K u p u jący m  w w iększych  p a r f ja c h  o d s tę p u je  się  s to so w n y  r a b a t .
I T W A B A .  W sz e lk ie  W in a  z h a n d lu  m ego są  e ty k ie ta m i z f i rm ą  m o ją  o p a trz o n e .
( U - i l )  -  4155 -  P .  S P B I A T G E B .

n  ■ A A • 3  • DD P rz y  u licy  B iila ń sk ie j p< d N rem  605 , m ie-
C zym ąc z sd c sy ć  _ż ą d a n iu  P P .  p | §  a  s z k a n ia  N r  10, są  do sp rz e d a n ia  8  d a r n i -

W F , . .  W łaśc ic ie li O w czarń  w O poczyn- t u r y  M e b l i  m a h o n i o w y c h ,  a d a m a -
-M B H M BB- skim , p ra g n ą c y ;h  n a d a l p r ^ r a ć  ł f c k ń r lW Ł  j a J M  sak iem  zielonym  k ry ty ch : T o a le ta  d u ż a , 2 u -

r 9 7  R  J Ł  m y w aln ie , s tó ł  d u ży  n a  24 osób , 2gi s tó ł  o k rąg ły , P a ra w a n
z O w ezarni m ojej zaro d o w ej w M a l i n i e  p o d  K u t n e m ,  Q 5 S z y d ł a c h ,  2 k o ze ty  k ry te  ak sam ite m , w szystko  m aho-
d onoszę , że  w d. 1 P a ź d z ie rn ik a  r. b , p rzew iez io n y ch  zo- n ;ow e. 2 a ś  2 szafy  do su k ie n , 3 łó ż k a  z m a te ra c a m i — 0 -
s ta n ie  n a  sp rz e d a ż  do P o p t a w  (S ta c ja  pocztow a P a ra d y ż ) , rz e c h0we* t i k ż e  la m p a  do n a fty , k u c h n ia  ż e la z n a  p rz e n o śn a
20 sz tu k , w cen a c h  c d  20 do 30 R s. K to b y  so b ie  ży czy ł z p ie c e m ’ do p ieczystego  i k o tłem . 6 k rz e se ł  po jed y n czy ch ,
m ieć  T ry k i w w yższych  g a tu o k a c h , t . j .  od  40 do 90 R s. fotre] 8 e rw a n tk a  i i n n e  rz e c z y  w do b ry m  s ta n ie . T u  n ab y ć
sz tu k ę , zech ce  ob jaw ić  ży czen ie  sw oje do R ząd cy  P o p ław  m o żp a  j z e g a rek  z ło ty  k ieszo n k o w y , m a ło  używ any , w szy st-
P- K o zło w sk ieg o , p rz y  n a d e s ła n iu  p ró b e k  w ełny , a  stosow ne k o  z a  p rzy stę p n ą  cen ę . S tró ż  m iejscow y w skaże,
sz tu k i p rz y  ty m że  sam ym  tra n sp o rc ie  n a d e s ła n e  m u z o s ta n ą . v  d — 3 )— 4905 —

W arsz aw a, d a ia  18 C zerw ca 1870 ro k u .---------------------.------------------------------------------------------- --------------------------------------------
(1 — 3) — 4 8 8 4 — K u c z .  jm . S ą  do sp rz e d a n ia  za  cenę  b a rd z o  p rz y s tę -
 T  ń -------------- i— :------------------------------ —   p n ą  t r a y  g a r n i t u r y  m e b l i  m a h o *

A  B p n w jtan *  m  p rz y . u l o w y c h  p o k ry ty ch  ry p sem  i a d a m a -
B B S  g  ł m l , r  n  1 1 J  T Tniiim TTTi J i S t  szk iem , T o a le ta  m ahon iow a, K jozeta, 4 N a -
H f l f l f  M fl.R  ,H, h/l A Hf llw ll) W  H. J a r u g a .  p o leo n k i i S to lik  m ahoniow y, Szafa jesio n o w a, K re d e n s  d u -

w -A . U iiJ ili iL l U li u l U i l l u  W i J ,  . o rzechow y. K om oda m ah o n io w a, K ozet* , 2 p ó ł fo te le
Ś W I E Ż E G O  F A S O N U  t ,  j .  o rzech o w e, dw a s to ły  o rzech o w e z sz u flad am i, S o fa  c a łk ie m

C ł a r n l t u r  ry p sem  k ry ty  sk ła d a ją c y  się  z K an ap y , 2 F o -  k ry ta  a d am aszk iem  ponsow ym , G zym sy  do f ira n e k , S tó ł  k u ­
le li, 6 K rz e se ł, S to łu  p rz e d  k a n a p ę , 2 S to lik ó w  do  k a r t ,  ch en n y  i Ł ó ż k o  sosnow e. W iad o m o ść  p rzy  u licy  O rd y n a c k ie j
2 Szafy  ro z b ie ra n e  i S z a fk a  do b ie lizny , 2 L u s tr a ,  w iększe  w S k ła d z ie  d rzew a  id ąc  do I n s ty tu tu  M uzycznego po p r a -
i je d n o  m n ie jsze  o ra z ; 1 K o z e tk a , 6 N a p o le o n e k  s k ó rą  a- wej s tro n ie  N r 2 8 7 4 ab . (2 — 8) — 47 8 5 —
rae ry k a ń sk ą  k ry ty c h , B iu rk o , K om oda, 2 Ł ó ż k a , to a le ta  d n -     — -------
t a ,  szesląg  s k ó rą  p raw d ziw ą  k ry ty , ta k ż e  k re d e n s  jes io n o - S ą  do  sp rz e d a n ia  za  cen ę  p rz y s tę p n ą ,
wy n a  k o lo r  o rzech o w y  i s tó ł  ro zsu w an y , 9  d y w a n y  MW*™ T l - n m  T  in - f - p n
I  R r a r t S s I  d o  9  o k i e n  i  t .  p .  P rz y  u licy  Z ło te j N r H P  1 J J W U i  I d  U.O l l l d j
(26 now y), w p a rte ro w y m  dom u od f ro n tu , w chód  p rz e s  m  |!8 d u żeg o  ro z m ia ru , w z ło co n y ch  ra m a c h , w dom u
p od w ó rze  u  d z ie rżaw cy  d om u (1 — 3) — 4 9 4 7 — J p H Ę L  R ó ż ań sk ieg o , p rzy  u licy  N alew ki p o d  N r 2248a .

D o sp rz e d a n ia  za  p rz y s tę p n ą  c en ę  ~ '1  rw S tró ż  m iejscow y w skaże . B liż szą  w iado^nzt k i e i '
W  r \  • 1 i i  • u j r  i  •   i  dz ie li R z a d c a  do icu  W go B lu m b erg a , Prz y u licy  u z iK ie j,Garnitur Mebli Mahoniowych _ _ _ _ _ _ _ _  »-»> - 493°-

r y p s e m  k r y t y c h  sk ła d a ją c y  się  z 6ciu  k rz e -  s „ do sp rz e d a n ia
se ł, 2 -ch  fo te li, k a n a p y , s to łu  o ra z  kom ody, b iu rk a , 1 lu - n  , O w a f t r  C l ł l a n O W P
stro , s to lik  do k a r t  i u m y w alk a , a  to  w szy stk o  m ahon iow e, l / Z t C r V  u Z t l l j  O M C J l U W C j
b a rd z o  m a ło  uży w an e ; u lica  R y m a rsk a  N r 14 now y, n a p rz e -  _ąatnfi do k a żd eg o  p ro c e d e ru , o zd o b n e , o szk lo n e , dw ie
ciw  F ry z je r a  K ocha, w iadom ość u  rz ą d c y  d om u  lu b  u  s tró ż a  1 “ n fia(iom i je d n a  z c z te rem a , c z w a rta  z  d rzw iczk a -
co dzień  do  7 m ej godziny  w ieczorem . z  o śm iu  szu  _ , '  W iadom ość u  P a n a  K arcz  m a rsk i ego,
 !— L ~ 482 4 ~ _____________ n a  N ow olip iu , N r  2437 (nowy 52). ( 1— 3) - 4 9 3 3 -

Kocz-Kareta, S ą  do sp rz e d a n ia  S z a f y  Z  k o n t u a r a -
« § g | s ^ S K l f § f  m ocnej budow y, w d o b ry m  s ta n ie , z a  b a r -  I w K n  ■***» sześc iu  g ab ilo tk am i, z d a tn e  do sk le p u

\ 3 S > T d z o  n iz k ą  cen ę  do  sp rz e d a n ia . W ia d o m o ść  I IF I  G alan te ry jn eg o , F ry z je rs k ie g o , o ra z  do  D y - 
u  s t ró ż a  do m u  N r 471 lit. B ., obo k  R e su rsy  K u p i e c k i e j . -  I I I m I  s try b u c ji; i L u s tro  d u ż e , zw ane T ro m a . W i-
T a m ż e  zechce  zo staw ić  a d re s , k to b y  m ia ł do  n a ję c ia  o d  l  f a g g j  dz ieć  to  w szystko  m o żn a  w k ażd y m  c z a s ie
P a ź d z ie rn ik a  r . b. m l e s a W a n i e ,  n a jm n ie j z o śm iu  p o - J i ® ! * * ™  p o d  N rem  410, w p a ła c u  h r .  K ra s iń sk ie g o ,
k o i, z  odpo w ied n iem i d o g o d n iśc ia m i g o sp o d a rsk ie m i, w b li-  n a  K rak o w sk iem  P rz ed m ieśc iu , w m ag azy n ie  Ju b ile r s k im
zk o śc i S ask ieg o  og rodu , (2 - 8) —  4789 —  K- O strochu lsk iego . . (1— 3)— 4 8 4 9 —
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l > K Z B D S i I Ę B I E B C ¥
ROBÓT ASFALTOWYCH I KRYCIA DACHÓW

UPRZYWILEJOWANI
wyłączni dostawcy 

do Cesarstwo i Królestwo
je d y n ie  p raw d z iw eg o

Limerowskiego Asfaltu
z k o p s ln i  D. H . H cn n in g a

w  Limmer który na wy­
stawie Londyńskiej i in­
nych medalem zaszczyco­
ny i za najlepszy uznany.

NI\

ASFALT W PŁYTACH, 

Tektura Smołowcowa

GWOŹDZIE DO TEJŻE
L A K  do sm a ro w a n ia  D a *  

chów
G U D K O V

ASFALT PŁ1TUSY
doskonały, tani i łatwy 

do użycia przeciwko 
wilgoci w murach 

i drzewie jako też 
rdzy na żelazie.

( 1- 6)

W  W ARSZAW IE
ulica Bielańska Sr 608, dom W. Zawiszy.

—  4919 —

E a iitta l r«. 15 ,000, ra z e m  lu b  p o ­
d z ie lc ie , j e s t  do w ypożyczen ia , lu b  n a b y c ia  
sum m y h y p o teo zn e j, n a  1 n u m e rz e  dom u m u ­
ro w an eg o  w W a rsz a w ie , o ra z  żąd a n y  je s t  do 
k u p n a  M a ją te k  z iem sk i, w d o b re j z iem i, w sz a ­
c u n k u  do 6 0 , 0 0 0  r s  , ja k o  te ż  dom  w W a r s z a ­

w ie, w ś ro d k u  m ia s ta , w sz a c u n k u  do 2 0 , 0 0 0  r s . W ia d o ­
m ość  w h o te lu  L ip sk im , p rz y  u licy  B ie la ń sk ie j, pod  N rem  
4 9 , z ra n a  od  god 10 do 1 2 . (1 — 3 )— 4921 —

Kantor Łaźni Parowej,
A . Z D A N O W IC Z A , n a  Z je źd z ie , p o d a je  do w iadom ości o- 
sób  in te re sso w a n y c h , że  począw szy  od i (13) lip c a  r. b ., 
j e s t  do w y d z ie rżaw ien ia  Szynk 1 B u ffe t. B liż sz ą  w ia ­
dom ość p o w z iąść  m ę ż n a  w w yż o znaczonym  k a n to rz e .

(1— 3)— 4900—

W ieś ro z le g ła  180  d z ie s ia ty n  (12  w łók) sam ego  o rnego  
g ru n tu , g leb y  pszennej, o w io rstę  od s ta c ji  k o le i .W ie d e ń ­
sk ie j z p ro p in a c ją  rs. 3 0 0 , z dom em  p ięk n y m , ogrodem  i 
in n em i w ygodam i, z e ra z  do w ypuszczen ia  w d z ie rżaw ę  — 
W iad o m o ść : u lica  M a rsza łk o w sk a , N r  1403, m ie sz k a n ia  N r 
8, od  8 do 9 ra n o  i od  1 do 3 w p o łu d n ie .

(1 — 3) — 4922—

G- ó r a l i  do  k o ś b y  .
sp ro w ad za  n a jk o rz y s tn ie j 

H A  II O Ł Z A M O Ś C I U .
B liż sz e  p o ro zu m ien ie  w S k ła d z ie  M ąk i i P ro d u k tó w  g o sp o ­

d a rsk ic h , N ow y-S w iat, N r  1 s  18, w dom u P . K u h n k e .
(2 — 3 ) — 4832  —

F ab ryk a  1 M agazyn w yrobów  j u ­
b ile rsk ich  i z ło ty ch  K on stan tego  Os- 
tro e liu lsk leg o , eg zy s tu jąca  od  la t  
12 w p a ła c u  h r  K ra s iń sk ic h , n a  K rak o w - 

sk iem  P rz e d m ie śc iu , p o d  M rem  4 10. P rz e z  czas trw a n ia  
re s ta u ra c j i  sk le p u , p rz e n io s łe m  swój z a k ł s d  tym czasow o do 
tego  sam ego  do m u  po  d ru g ie j s tro n ie  paw ilonu , o b o k  k a n ­
to ru  L o te r j i  L  G iw arto w sk ieg o , o czem  m am  h o n o r  d on ieść  
S zan o w n ej P ub liczn o śc i, p o leca jąc  s ię  ła sk aw y m  w zględom . 
P rz y jm u ję  w zam ian  z u ży te : s re b ro , z ło to  i b ry la n ty ; lub  
te ż  p ła c ą c  za  n ie  go tó w k ą  po  n a jw y ższy ch  cen ach .

(1 — 61— 4 8 4 8 —  K. O stro eh u lsk i

Obrazy Olejne,

W  m ieśc ie  C hęciny , 14 w io rs t (2 m ile) od K ie lc , 
je s t  do sp rz e d a n ia  z a r a z ,  z a  R s. 1,500 , D O M  
m urow an y, p o d  N rem  1 68, p rzy  u licy  K ie ­
leck ie j, o b e jm u jący  7 P o k o i, S ień , P rz e d p o k ó j i 
K u ch n ię ; a  spodem  S u te ry n y  i P iw n ice , w raz  

z  O grodem  owocowym  k o rzy stu y m , o b szern o śc i je d n a  dzie - 
s ia ty n a  (dw ie m org) p rz e s trz e n i?  j e s t  S ta jn ia , S tu d n ia  i S a ­
d zaw k a  —  B liż sza  w iadom ość tu  u  G o sp o d a rz a  d om u  N r 
298SB, u lic a  C zern iak o w sk a , u  k tó re g o  je s t  do sp rz e d a n ia  
SUMMA h y p o te c z n a  Ra 1,810, z  praw em  do sp a d k u  
b en efic ja ln eg o . W  K ie lcach  z s ś  w H a n d lu  P .S zw arc , lu b  te ż  
n a  m iejscu  w  Chęcinach. ( 1— 3 ) — 4 9 8 8 —

B lizko  300 sz tu k , p o m ięd zy  k tó re m i je s t  w iele  o ry g in a l­
n y ch  w y p rzed a ją  się  po cen ach , b lisk o  o po łow ę ta n ie j k o ­
sz tu , co d z ien n ie  w yjąw szy n ie d z ie le  i św ię ta , o d  godz. 10  
z r a n a  do 6 po  p o łu d n iu , a  to  p rz y  u licy  D an iłow iczow - 
sk ie j w do m u  N r  495 a , a  now y N r  2 , w lo k a lu  o H e in tz e -  
go, w p ro st b ram y  n a  1-em  p ię t r z e .

(8 — 8 ) — 4401  —

J e s t  do sp rz e d a n ia

S Ł O N I N A
w yborow a, h u r to w n ie  lu b  częściow o, p o d  K op. 15 fu n t, pod  
N rem  67 now ym , w d om u  W . Z s jd le ra , p rzy  u licy  M a rs z a ł­

k o w sk ie j, w S k ła d z ie  W e n d lin  u P. K ołaczk iew icza .
( 2— 3 ) — 4863  —
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*  WODA I PROSZEK DO ZĘBÓW D“  HEI0QDE, g

Lekarza Dentysty Nadwornego Cesarza Francuzów, Lekarza Dentysty uprzywilejowa­
nego opery, ozdobionego Medalem Złotym.

MEDAILLE

s
:

f

AU DENTIFRICE
OU DOCTEUR HtNOQUE I

IUKUBCIN D BN T IK T E  *
Foura' b“ de S . M. L’EMPEREUH

UEDECIN DENTISTS DE L’OPEEA
■ 1111 {Medaille i'ot) ' ■

Depót genóral ą Vaisovie
p o u r la  ven te  en  g ros e t en deta il, cbez

Mr ŚNIECHOWSKI Coiffeur Parftimeur.
Przy wyborowym gatunku tych specyfików, cena je s t nader przystępny bowiem prawie o połowę 

niższą od innych tu znanych, , 1 9
£  Skład Główny w W arszawie w  Perfumerji przy Zakładzie Fryzierskim SN1EGH0WSRIEG0, ulica A  
£  Nowo-Senatorska Nr 8 (477a). (3 — 6) — 4387 —  £ |

• • • •  N N I M H M S I N I I 1 N M H M I M M I
N a  u licy  In s ty tu to w e j, w d om u p o d  N r 3 , n a  le m  p ię trz e  

p o trz e b n a  je s t

NIEMKA, Panna,
k tó r a  p o s ia d a ła b y  k raw iecczy zn ę . (2  — 3) — 4847 —

iŁnsarfflłfisejisEnsE
m P I I Ł O B Ó W  a r O W T C H

w ie lkokw iatow ych  w n a jp ię k n ie jsz y c h  k o ­
lo ra c h , trw a ły c h  z im o w y ch , U e e u s a t a  
i O m n i r i o r n ,  w p rz e sz ło  4 0 stu  o d ­

m ian ach , m ożna d o s ta ć  k a żd eg o  czasu , sz tu k a  po 15 
ko p . w z a k ła d z ie  og rodn iczym  B r a e l  B a r d e t ,  u- 
lica  S e n a to rsk a , N r  4 6 8 , n ap rzec iw  k o śc io ła  S goA n- 
ton iego . P h lo ry  t e  są  w m a ły ch  d o n ic z k a c h  i m ogą 
b y ć  ła tw o  z a p ak o w an e  do o d sy ła n ia  n a  p row in c ję .

(2 — 3) —  4829 —

Do zamiany na Wieś, są dwa Domy,
w p o śro d k u  m ia s ta  po ło żo n e ; je d e n  w sz a c u n k u  czy s ty m  
trz y d z ie s tu  p a ru  ty s ięc y  ru b li, d ru g i p ię tn a s tu  ty sięcy  r u ­
b li. W iad o m o ść  p o d  N rem  2678a p rz y  u licy  B e d n a rsk ie j, 
m ie sz k a n ia  N r  l ,  n a  dol8  w b ram ie . (X— l) — 4927 —

F A B R Y K A  I  U l t . i K W

li n j r s i B R : muSHlSBSBl

\
>I

Żądaną jest Erancnzka młoda.
z  d o b rą  w ym ow ą do k o n w e rsa c ji n a  godziny . U lica  N ie c a ła , 
dom  B rzozow sk iego  N r  9, d rug ię*  p ię tro , z b ra m y , c d  godzi- 
1 do 2 , lu b  z ra n a  do 10. (2— 3) —  4781 —

P o z o s ta łe  je s z c z e  k ilk a n a śc ie  k o rc y  ta k  p o ż ą d a n e g o  
p o w szech n ie  cen ionego  i Z a g ra n ic ą , w n a jle p sz y c h  g o sp o ­
d a rs tw a c h  u p raw ian eg o ,

Żyta Sto-Jańskiego,
k tó re  z a s ia n e  w C zerw cu  d a je  w S ie rp n iu  o b fity  p o k o s s ia ­
n a , a  p rz e z  W rzes ie ń  i  P a ź d z ie rn ik  ży zn e  p a s tw isk o ; n a ­
s tę p n ie  z e b ra n e  n a  d ru g i ro k  w ydaje  o lb rzy m ią  s ło m ę, z d a ­
tn ą  szczególn ie j do p o k ry c ia  dachów , z ia rn a  o k o ło  3 k o rc y  
z k o p y , p rzyczem  w ysiew a się  go n a  p ó ł  d z ie s ia ty n y  (m órg 
300 p rę tow y) 12 g arn cy , w y p ro d u k o w an e  w D o b rach  M alo- 
p o lu , z ło żo n e  zo s ta ło  n a  sp rz e d a ż  w H o te lu  L ip s k im ,,p rzy  

u licy  B ie lań sk ie j. W iad o m o ść  u  B z ąd cy  teg o ż  H o te lu .
(5— 6) — 4388—

c
i

o r a z

przyrządów i narzędzi okulistycznych

Aleksandra Chwata
o p t y k a  w y k w a l i f i k o w a n e g o .

U lica  M iodow a N r 10  (484), w p ro st R z ą d u  G u b ern ia l-  
nego. P o le c a  W W . D o k to ro m  i P rz eśw ie tn e j P u b lic z ­
nośc i sw ój z n acz n y  d o b ó r O k u l a r ó w  w n a jro z m a - g 
i tsz y c h  g a tu n k a c h  i P i n c e - ł i r a ( N s i n c ś a i k ó w ) ,  P e r -  \  
s p ę k t y  w y  te a tr a ln e , polow e, p o lo w o -te a tra ln e , zu  
p e łn ie  now ej k o n s tru k c ji , z  soczew ka®  i z  gó rnego  k r y ­
s z ta łu  (C ris ta l d e  roche), L o r n e t k i  ro z m a ity c h  
k sz ta łtó w , O p t o m e t r y ,  M i k r o s k o p y ,  t  a n  
t o m y  do ćw iczeń  w o p e rac jach  ocznych, L u p y  i 
in n e  o p ty czn e  lu b  w m edycyn ie  zas to so w an ie  m a jące  
p rz y rz ą d y . P o s ia d a  ta k ż e  znaczny  z a p a s  O k u ł o . ,  
r ó w  z  m in e ra łu  m i k i  w yrob ionych , k tó r e  d la  swej 
lek k o śc i, n ie łam liw ości i tan iośc i, p rz e z  ro b o tn ik ó w  są  
uży w an e , szczegó ln iej zaś p rzez  ta k ic h , k tó rz y  bąd ź  
są  w ystaw ien i n a  o k a liezen ia  ocz.u o d ła m k a m i, lu b  
te ż  n a  m ocny ogień.
P rz y  M agazyn ie  tym , P .  B O I S S O I S U J Ę  A U  z P a ­

ry ż a , o tw o rzy ł g ł ó w n y  s k ł a d  zw oich  O czów  Bztu- 
cznych  lu d z k ic h  z  tm a lj i  n a  C e sarstw o  i K ró lestw o .

( 3 -  6) —  4644 —

ll \
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I P  2 3  T  E  E S  B  T T  E  O

Oryginalnych Amerykańskich Patentowanych Maszyn do szycia
Pod firmą:

K0ENIKSBEB6GR & CO M P .

Ulica Wierzbowa, Nr 638, obok Hotelu Angiel- 
^  u __ skiego,

IJa^honor polecić Szanownej Publiczności następujące najnowsze i najpraktyczniejsze syste­
my maszyn, których składy nasze tylko, wyłączną, sprzedaż na Wszech Rossję i Królestwo Polskie

I 0’ The American Button Hole Over Seaming and Sewing Machine, słynna w świecie, patento­
wana i dwoma złotemi medalami ozdobiona maszyna, jest to pierwsza i najlepsza do obszywania 
dziurek szyjąca prócz tego prześlicznym ściegiem stembenkowym okrętką, haftuje, jednem słowem 
dostarcza szycie takie, jakie tylko dotychczas ręką uskutecznić się dało.

2° W. Taylora oryginalna maszyna, szyjąca ściegiem stembenkowym po obu stronach mate- 
ijału. Maszyna ta zaszczyconą została medalem N. Królowej Angielskiej.

3° Howego „The Original Howe Sewing machine, słynne w świecie ze swej dobrobi i prakty- 
czności, z dewizą: „I serve I Tire not.-1

4° The Favorite, maszyna stenbenkowa, działająca bez stuku.
5° Johns’a maszyna cylindrowa. Jest to jedyna maszyna, która szyje w różnych kierunkach 

i wszywa gummę w cholewkę już gotowego kamasza.
maszynki ręczne dwunitkowe:

1* Taylora na silnej podstawie metalowej.
2° Howego „The Express11 również na takiejże podstawie, maszyny te nie potrzebują być 

przyszrubywane do stołu, tylko postawione na takowym, utrzymują się doskonale swoim ciężarem.
3° Maszynki ręczne łańcuszkowe.
Maszynki do osadzania guzików odpowiedni e dla zakładów krawieckich męzkich.
Posiadamy własny warsztat i zdolnego mechanika, udzielamy dwuletnią gwarancję, ułatwia­

my przy kupnie dając na wypłat, nauka szycia bezpłatna.
Nici, jedwab, igły i inne przybory do szycia po cenach najumiarkowańszych.

KOEMIGSBERCSeR et Comp.
(28—0) -  —9,495— Generalni Agenci na Wszech Rossję i Królestwo Polskie

i

M
to

O

W  A  E  S  Z  . A .  " W "  -A -

Żądanym jest zaraz ł l S P O I i M R  
9* ^  z Kapitalikiem Rs. 150, lub P O M O C - 

K I K  z Kaucją Rs 45, do interessu 
w Kantorze Stręczeń. — Wiadomość pod 

Nrem 596 fnowy 15), nlica Bielańska, na dole
(1 — 1) — 4910 —

Potrzebną jest

P A I  I  A
uzdolniona do Strojów damskich.

Wiadomość przy ulicy Freta pod Nr 252, mieszkania Nr 3. 
___________ ( 1— 1)________________- « 9 2 3 -' BUBO

Guwernantek i Guwernerów,
pod firma B . D u r a i ,  Krak. Przedm., wprost Śgo Krzyża 
Nr 12, posiada obecnie do umieszczenia, opatrzone najlep- 
szemi rekomendacjami: Francuzki, Szwajcarki i Niemki, 
oraz Polki i Rossjanki. Także są życzące umieścić się na 
pół miejsca; równie też osoby życzące towarzyszyć w po­
dróży do wód i t. p. (3—3)—4668—

Potrzebne sąP A N N Y
do nauki szycia Sukien damskich, a jedna do nauki szycia 
na maszynie. Wiadomość przy ulicy Długiej pod Nrem 32 
nowym, na 2giem piętrze, Nr 15. (1—i ) —4887—

BONA rodem z Saksonji,
posiadająca chlubne świadectwa, poszukuje miejsca z dniem 
1 lipca; jest także gotowa towarzyszyć Państwu zagranicę. 
Bliższa wiadomość przy ulicy Senatorskiej Nr 22 nowy; mie­
szkania Nr 8, od god. 9 zrana do 7 wieczorem.

(3 —3) -4720 —

PANNY
do naukiszycia i kroju, mogą być przyjęte za 22 i pół 
rubli kwartalnie, z mieszkaniem i stołem, ze wsi lub tutej* 
sze, do Zakładu Krawiectwa Damskiego Wojnickiej, pod 
Nr 1345 przy ulicy Sto-Krzyzkiej, drugi dom od Nowego- 

Światu. Za wyuczenie Kroju płaci się osobno.
(4 -6 )  —4217—



Bona Niemka
posiadająca gruntownie język niemiecki, życzy sobie przyjąć 
miejsce w Warszawie lub na P r o w i n c j i  Osoby interesso- 
wane raczą zostawić swój adress w Redakcji „K urjera 
W arszawskiego," pod lit. M- R. ( i — 1) —4907—

Rolnik z Galicji, {
posiadający patent z odznaczeniem się szczególnem S  
z ukończonego cztero-letniego kursu nauk w Zakła- 
dzie Rolniczym w Czernichowie i rok praktyki w tym- m  
że, oraz chlubne świadectwa, z dwuletniego zarrądu m

S w znacznym majątku w Galicji, poszukuje stosowne- »  
go umieszczenia od Sgo Jana  r. b. Poręczenie i pe- W  
wną rekomendację może mieć tu  w W arszawie. Wia- m  

B  domość w Składzie Owoców Fr. Wróbel, obok ko- H  
ścięła Sgo Krzyża. (1—3) — 4937 — ) B

Z  powodu zwinięcia zakładu jes t do nabycia

Prassa litograficzna,
z Ramą do chromolitograiji, zupełnie nowej konstrukcji, 
jeden rok tylko używana. Wiadomość u Stróża przy ulicy 

róg Marszałkowskiej i Chmielnej, Nr 26  (nowy).
(1 — 3) — 4891 —

Jes t do sprzedania

Koń wierzchowy,
djb rze  ujeżdżony, lat 6 mający, rassy 

angielskiej, Wałach. Wiadomość w Koszarach w Aleach 
Ujazdowskich, u Stangreta Rachmatulina. (2—3) —4864—

Z powodu wyjazdu jes t do sprzedania mała 
H a r e t a ,  z fabryki Hessego, mało używana 
mogąca służyć do podróży i do miejscowej 
jazdy, z kuframi i walizami. Widsieć i o c e ­

nie dowiedzieć się można przy ulicy Orlej, u fabrykanta 
Józefa W ernik, pod Nrem 798. ( 1 - 3 ) —4916 —

„ Jes t do sprzedania

-^gygLKocz używany landarowy,
Kg?  '•• ''C Z v zdatny na miasto i do podróży, pod Nr 69 

nowym przy ulicy Leszno. Wiadomość u Stróżki.
(1 — 3) — 4935 —

„ Z powodu wyjazdu jest do sprzedania

w w l f e  P o w ó z
V ly  na leżących ressorach, bardzo mało uży­

wany, zdatny do miasta i podróży. Wiadomość u Rządcy 
domu, przy ulicy Chmielnej, Nr 1565D (nowy 9).

(1 —3( —4928—

M Przy ulicy Tłomackiej pod Nrem 643, są do 
nabycia: ośmnasto-miesięczny piękny

Pies czarny i Szczeniak
dwu-miesięczny; oba czystej rassy Neufundlandzkiej.

(1 - 3 )  - 4 9 3 4 —

Jes t do wynajęcia

Letnie Mieszkanie,
z powodu zrobienia zawodu, składające się z trzech Pokoi 
z Balkonem i Kuchni, położonych ćwierć wiorsty za R ogat­
ką Mokotowską. Wiadomość na miejscu u W łaściciela Ko- 
lonji Milewskiego. (i — 3) —4885—

Ważna wiadonośó!
Po znacznie zniżonych cenach są do wynajęcia, przy u- 

licy Leszno, w domu Nr 7 0 lb d  M I E 8 K R A N 1 I A , zło­
żone z 5 , 2 i l-go pokoju. Wiadomość u właściciela, do 
god. io  rano, i od 2 do 5 po południu.

(1— 8 ) — 4906—

p z przedpokojem od frontu, przy ulicy 
”  °  ’_!‘J --•* Nrem 9 nowym,

wynajęcia od l 
ze stołem i u- 

Wiadomość w tymże 
piętrze, pod Nr 

15 mieszkania. Tamże można powziąść wiadomość o oso­
bie z wyższem wykształceniem, pragnącej przyjąć obowią­
zek do towarzystwa, lub opieki nad dziećmi, w zastępstwie 
matki, któremu godnie odpowiedzieć może. (1—1)—4889—

Rueliom ośel

Sklepiku W i k t u a ł ó w
są do sprzedania za przystępną cenę, 
przy ulicy Rybaki pod Nrem 2573.

N (1 — 1) —4925 —

Jest do wynajęcia na letnie mieszkanie,

Pokój i Przedpokoik,
na świeżym powietrzu, w dużym ogrodzie. Na żądanie mo­
że być dodana i Kuchnia. Wiadomość na miejscu przy uli­
cy Nowowiejskiej, Nr 12, (Nowa Wieś. (1 — 1) —4932 —

S K L E P
w którym obecnie mieści się Księgarnia P. Bernsteina, przy 
ulicy Miodowej pnd Nrem 483 (nowy 8), do wynajęcia od 
Sgo Jana  r. b. Wiadomość u W łaściciela domu, na 2giem 
piętrze. (l — l) —4892—

Potrzebny jest na miesiąc lub sześć tygodni, od dnia 26go 
Czerwca r. b.,

A p p a r t a m e n t ,
w środku miasta, z Meblami, z Salonem okazałym. 

W iadomość: Hotel Rzymski, Nr 17, godzina 6 —8 wieczór.
(1 — 1) — 4893—

Przy ulicy Długiej pod Nrem 586, gdzie Eldorado, 
jes t do odstąpienia

Mieszkanie z Mehlami,
od Igo Lipca do Igo Sierpnia r. b. Osoby interessowane 
zgłosić się mogą każdego dnia i czasu. Lista lokatorów 
w bramie wskaże nazwisko osoby zajmującej też mieszkanie, 
pod Nr 34. (2 —3) —4636 —

W domu Hr. Augusta Zamoyskiego przy ulicy Rymar­
skiej pod Nr 47 iF  (nowy 6), wprost Placu Bankowe­
go, są do odnajęcia na miesięcy dwa od 1 Lipca r. b. 
do i Września t  r.
Dwa Pokoje z Przedpokojem  na dole 

z moblami. Wiadomość na miejscu pod Nr 3 lokalu.
(2 — 3) — 4818 —

Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia od Sgo Jana  r. b ,

M I E S Z K A N I E
wychodzące dwoma Balkonami na Jerozolimską Aleę i Smol­
ną ulicę, na 2 -giem piętrze, składające się z 5-ciu Pokoi, 
Przedpokoju, Kuchni z Antresolą, 2 -ch Schowanek, 2-ch 
Piwnic i Góry, za Rs. 510  rocznie. ^Wiadomość^ w domu pod 
Nr 13 na ulicy Smolnej, a Jerozolimskiej Alei, pod Nr 16, 
pierwsza kamienica od Nowego-Swiatu, mieszkania Nr 4. 
* ( 2 - 8 )  —4859—

Do wynajęcia od l-go lipca r. b.

Lokal parterowy suchy,
składający się z salonu dużego o 8-ch oknach i s-ch pokoi 
z przedpokojem, kuchnią, passażem i schowaniem, piwnicą 
i drwal nią, przy ulicy Nowolipie Nr 2414J15, w blizkości 
ulicy Przejazd; do tego lokalu może być dodana Stajnia 
z Wozownią od dnia i października r. b., w tymże domu 
jest obszerny dziedziniec i Ogród, czyste i świeże powie­
trze. ( l—l)  —4924—



VIII

Do wynajęcia każdego czasu

Salon z Przedpokojem,
przy ulicy Krakowskie Przedmieście, Nr 38, naprost Saskie 
go Placu, na 2giem piętrze od frontu. (S -S )  — 4839 —
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JDo w y n a j ę c i a  o d  Ś - g o  J a n a
NA PRADZE, Nr 381, 

w domu gdzie Sąd Pokoju i Progimnazjum na lem piętze

TUZY POKOJE
z kuchnią, piwnicą, komórką i górą wspóluą. Wiadomość 
na miejscu u W. Berger, Nr 2 mieszkania.

(3 — 3) — 4650 —

Od Sgo Jana  r. b. do wynajęcia

Sklep z Wystawą i Pokojem,
w Dobroczynności. Wiadomość w Sklepie Falęckiej, gdzie 
K antor Loterji. — W tymże Sklepie dostać można SZARPI 
BANDAŻY, MAŚCI na odciski (Towścika), oraz poszuki­
wanych TROCICZKÓW od móli. . (1—3) —4926—

  --
i Zgubiono j

Nr 6 domu,

Wczoraj, t  j. l7go b. m , idąć ulicą Mio­
dową, Krakowskiem-Przednsieśeiem, na Oboźoą, 
pomiędzy g ’dzioą 1 2stą a 2gą, zgubiono 
R s .  3 3  pojedynczemi papierami. Łaskawy 

Znalazca raczy odnieść na ulicę Szczyglą, 
do mieszkania na lszem piętrze, za nagrodą, 

( i  — l)  — 4929 —

W dniu I 5tym b. m., zgubioną została

Szpilka z koronnego złota,
na której od góry jest Medalik N P. Matki Boskiej Czę­
stochowskiej, zamykany, co do złota nie mające wartości 
lecz wizerunek jest drogą pamiątką. Uprasza się więc ła s ­
kawego znalazcę o oddanie do drukarni K urjera Codzien­
nego, gdzie złożono rubla nagrody dla oddawcy, i w tych 
pismach obu, uprasza się uprzejmie o oddanie zguby.

(1 —1 J-4 9 0 8 —

Dnia l6go b. m., po godzinie 98j wieczornej, przecho­
dząc ulicami: Białą, Chłodną i Waliców, uronione zostały

Pieniądze w  ilości Rs. 5,
t  j • jeden papier 3-rublowy, a dwa pejcdyócze. Pieniądze 
te zwinięte były w białą chustkę oznaczoną literam i J . Ł- 
Łaskawy Znalazca przez wzgląd na położenie poszkodowa* 
nei dla której to znaczny stanowi uszczerbek, raczy tako­
we pieniądze zwrócić do Redakcji „K urjera Warszawskiego. 

r  (1 — 1) — —4888—_______

Hagrody rs. 25!
W dniu 16 b. m , w godzinach popołudniowych z miesz­

kania, przy ulicy Marszałkowskiej, w domu pod Nrem 1 0 6 6p 
(nowym 64), zaginęły następujące kosztowności: l) dwa gu­
ziki do rękawów od koszul, różowe, koralowe, okrągłe wiel­
kości kopiejki. 2 ) Trzy spinki do koszul, różowe, koralo­
we, w kształcie węzełków, s) Dwie duże spinki turkuso­
we, z czarną emaljowaną obwódką, owalne, wielkości las­
kowego orzecha. 4) Trzy spinki turkusowe małe. 5) Dwa 
guziki turkusowe do rękawów. 6) Trzy spinki z pereł czar­
nych. 7) Trzy spinki złote matowe. 8) Dwie spinki czar­
no emaljowane z perełkami. 9) Dwa guziki do rękawów, 
z kości słoniowej, z literam i R . K .  10) Dwie spinki do 
rękawów, złote, różowo emaljowane z brylancikami w środ­
ku. l l )  Zegarek czarny hebanowy, z dużą cyfrą M . R . — 
12) Duża perspektywa teatralna paryzkiej fabryki, w czar­
nej skórze. 13) Sakiewka koloru lila, haftowana z pereł­
kami, z dwoma półimperjałami i półtrzecia ta lara  w prus­
kiej monecie. Nadto kilka przedmiotów mniejszej wartości 
jako to: srebrna łyżeczka, czerpaczek do herbaty i t. p .— 
Uprasza się pp. Jubilerów i Złotników, o łaskawe zwróce­
nie uwagi na powyżej wyszczególnione przedmioty. Za 
wskazanie wiadomości nagroda rs 25 bezwłocznie wypłaco­
ną będzie. Ktoby miął wiadomość jaką  w tym względzie 
zechce się zgłosić do kantoru w domu pod wymienionym 
adresem. (l —Sj—4914—

Ogłasza się uiniejszem o zaginięciu

Dwóch Biletów Lombardowych,
wydanych P. Wielogórskiemn za Nr 37,592 na Rs. 13 i za 
Nr 36,617 na Rs. 10 , i uprasza Znalazcę o złożenie tako ­

wych w Redakcji „K urjera W arszawskiego."
(3 — 3) —4437 —

K E 6 A B E H  d a m s k i  w Kopercie złotej, 
emaljowany, zgubiony został dnia l6go b. m., o go­
dzinie 4ej po południu, przechodząc ulicą B ednar­
ską, przez Pocztę, Nowo Senatorską, Senatorską i 

Miodową. Łaskawy Znalazca raczy zwrócić takowy, za n a ­
grodą, na ulicę Bednarską pod Nr 15 nowy, lokalu Nr 18.

( 1 - 1 )  __________ —4909—
We Środę, t. j. dnia l5go b. m., w przejeździe z Hotelu 

Angielskiego przez ulicę Czystą, na Krakowskie-Przedmie- 
ście, zgubione zostały

Dwa Pasporty,
na imię-Stanisława Mierżwióskiego i Anieli W erner wyda­
ne. Łaskawy Znalazca raczy takowe złożyć do Redakcji 
„K urjera Warszawskiego." (1— 1) —4908—

Przechodząc przez ulicę Książęcą, Rozbrat, do Łazienek, 
zgubiono

Parasolkę damską bronzową,
w środku białą, bez rączki, bo rączka w ręku została. Ł a ­
skawy Znalazca zechce odd ć pod Nr 15 nowy, na ulicę 

Książęcą, w podwórzu na lsze piętro, za nagrodą.
(1 — 1) —4920 —

We wtorek, dnia 7 b. m , zginął P l c -  
« e k  w. r a a s y  p i n c z e r ó w ,  biały, na 
grzbiecie ma kropki kasztanowate, obstrzy- 
:żony do łba, na szyi miał obróżkę skórza- 

  .ną, z tabliczką opłaconego podatku, zam ­
kniętą na kłódeczkę. Łaskawy znalazca raczy odesłać go 
na ulicę Długą, do szwajcara hotelu Polskiego, za nagrodą. 
Nieprawnie zątrzymujący pociągnięty będzie do odpowie­
dzialności. ( l - 1 ) — 4904—

Za Nagrodą,
W dniu 13 b. m , zaginął C H A R T  duży, 

,  , „  - czarne, z b iałą piersią. Uprasza się znalazcę 
o odprowadzenie takowego do Łazienek, do koszar Pułku 
Grodzieńskiego Huzarów, pod Nr 17 kwatery.

(3 - 3 )  -  1— 4803 —

W Drukarni Kurjera Warszawskiego (Plac Teatralny Nr 473 c).—^osBoneHo IJeroypoio.


